tonomię opartą na konstytucyi obowiązują- 
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Numer pojedynczy kosztuje 10 centów, 


tchu zmykał do Radomia. Było to jeszcze w Wiel- 


lityki francuskiej, że bez obawy tworzenia 
ki Czwartek. 


idealnych kombinacyj politycznych, uważać 
je można za niezbędny warunek przymierza 
austryacko-francuskiego, 

Wprawdzie niewypowiedziano dotąd myśli 
wojnyz Rosyą o Polskę w negocyacyach trzech 
mocarstw, a nawet wolno mniemać, że An- 
glia nigdy nie zechce wyjść z zakresu dy- 
plomatycznej interwencyi; ale Frąncya i Au: 
strya przewidywać muszą tę ewentualność, 
bo bez niej nie mogłyby nic uzyskąć dla 
Polski; zaś przewidywanie możności woj- 
ny wymaga tak ścisłego obu tych mocarstw 
z sobą związku, nad jakim pracować się 
zdaje dwór francuski. 

Wielkiej wagi w takiem położenin rzęczy 
jest stanowisko Szwecyi, która lubo słaba 
i niemal rozbrojona na lądzie i morzu, nie 
może być pominiętą jako domniemany plac 
broni, i temu to przypisać należy wieści o 
zbrojeniach się Szwecyi. Sympatye narodu 
szwedzkiego, nienawiść jego ku Rosyi, wi- 
doki odzyskania straconych prowincyj, umysł 
króla chciwy wojennej sławy sprzyjają wcią- 
gnieniu Szwecyi w plany ewentualnej wojny. 

Nie wynika ztąd jeszcze pewność wojny; 
ale interwencya dyplomatyczna wtedy tylko 
skuteczną być może, jeżeli nie będzie uwa- 
żana jako ostatnie słowo. Nie łudzi nas 
przeto język półurzędowych dzienników fran- 
euskich, które wierzą w skuteczność wda- 
nia się dyplomacyi, wiemy bowiem, że pier- 
wsze kroki w Petersburgu zrobione, muszą 
być wolne od wszelkiego nacisku i groźby. 
Jaka jednak będzie odpowiedż? Zapewne 
nie stanowczo odmowna, owszem w rzeczy 
obstająca przy tem co Rosya nazywa prawem 
swojem, w formie zaś pełna nadziei po- 
myślnego i zadawalniającego załatwienia 
sprawy. Adresa atoli szlachty petersburgskiej 
i municypalności przekonywają, że i Rosya 
chce dać poznać mocarstwom, iż gotową 
jest uciec się do oręża, gdyby chciano na 
niej wymódz żądania, które uważa za na- 
ruszenie swej całości i swej władzy zwierz- 
chniczej. W upłynionym zatem tygodniu 
pierwszy zaszedł stanowczy krok interwen- 
cyi za Polską. 


Nie ma prawdziwej amnestyi, mówią w Paryżu, 
w Londycie i w Wiednin, prócz tej która mieści 
w sobie zapomnienie przeszłości i zawiera legalne 
skatki winy. 

W Rosyi przeciwnie łaska udzielona przez mo- 
narchę, nie przywraca nigdy amnestyonowacym 
ożywania zagrabiopych majątków, które na zawsze 
pozostają przy koronie j służą na opędzenie wy- 
datków dworu cesarskiego, 

Tak od r. 1830 ogromne dobra emigracyi pol- 
skiej zbogaciły ojcowizaę Carów. i 

Gdyby nawct skutki konfiskaty nie unieważnia 
ły dobrodziejstwa amnestyi w Polsce, przysłanie 
jenerała Berga do Warszawy wystareryłoby aby 
przypomnieć Polakom owę: fimeo Danaos et dona 
ferentes. 

Nie ma ;otrzeby taić, że wybór jezerała Berga 
słasznie czy nie słasznie, nważany jest jako pcśre- 
dnie wyzwanie Europy, W chwili gdy ta osłania 
sympatyami swemi Polskę, żądając jej wyswobo. 
dzenia politycznego i religijnego, dodają ad latus 
W. Księcia Konstantemu tego samego człowiek: 
którego nieboszczyk Cesarz Mikołaj użył aby zła- 
mać i zniszczyć narodowe dążenia ludu polskiego. 

Sam W. książe Konstaoty nie wabśł się zganić 
podobny środek. Postanowił on naprzód nieopuszczać 
swej posady, chyba w razie gdyby chciano zro 
bić zeń króla polskiego, w którym to razie byłby 
aatychmiast wyjechał do Petersburga. Lecz od 
przybycia jenerała Berga, jest on także g.tów 
złożyć swe urzędowanie. : 

Cokolwiekbądź, nowa amnsstya jaką Cesarz u- 
dzielił dla Polski, przeznaczoną jest zostać marteą 
literą. Ani Polacy jej nieprzyjmą, ani Francya, 
Aoglia i Austrya nie dadzą się zatrzymać w dro- 
dze do celu, jaki sobie założyły. 

Jest to tak dalece prawdą, że trzy noty wyszły 
z Wiednia, Paryża i Londynu dopiero po cdebrż- 
nia już w tych trzech stolicach wiadomości o po 
stanowienin amnestyi przez Cesarza Aleksandra II. 
Nota francuska wys:ła z Paryża 10go b.m., nota 
sgela z Londynu nazajutrz, a nota austryacka 
z Wiedoia jeszcze dzień późoiej. 

Noty te mają być wręczone równocześnie w d. 
18go b. m. 

Przypisują dostojnej osobie następue wyrazy: 
„Niech się kto zapatruje jak chce na amnestyę ro- 
syjską, przyznać trzeba że jest ona albo za wcześną 
albo za późną, chybiła przeto właściwą porę. Nie 
będzie ona mogła mieć żadnego skutku, jeżeli Ro- 
sya rychło nie ogłosi planu zupełnej zadawalniającej 
reorganizacyt t jeżeli nie odwoła w dowód szczę- 
ścia swej polityki wraz z jenerałem Bergiem trzech 
wę; części wojsk swych stojących załogą 
w ce. 


gensteina. Sądząc z raportu tego, wnosimy, że bi- 
twa wypadła pomyśloie dla powstańców w ckoli- 
oy Koła. Powiada on, że rozpoczął bój ogniem 
kartaczowym, że następnie celny ogień powstań 
ców zmusił armaty do milczenia, kreśli następnie 
bój jako bardzo uporezwy i zażarty i powiada, że 
z.żądał posiłków z Konina, za nadejściem któ- 
rych powstańcy w porządku odstrzeliwają? się od- 
stąpili. Bitwa opisana w ten sposób w raporcie 
rosyjskim przekonywą nas, że musiała być świec- 
tną i pomyśluą. Za nadejściem wiądomości ze źró- 
deł polskich, podam więcój szczegółów. Prócz te- 
go, w ostatnich dniach zaszły w innych ckolicach 
małe starcia i spotkania wykazujące, że naród nie 
p dać sig rozbroić amnesfyą, która munic nie 
aje. 

Wczoraj został ogłoszony ukaz amnestyjny. Ce- 
sarz przemawia do nas w tonie pastoralnym i u: 
trzymać stara się przez deklamacyę, w charakte 
rza liberalnego i wspaniałomyślnego monarchy. 
L:ez chcąc ufaość do siebie obudzić i dsklamując 
o spokojnem rozwoju, który ma doprowadzić na- 
ród do celu, jaki zamierzył (zapewne do zmosk:- 
lenia nas) nie daje nic pozytywnego narodowi i 
kończy czczemi obietoicami rozwijania nadany: h 
instytucyj. Nie dziwnego, że ukaz ten nawet nie 
zwrócił bacznój uwagi narodu, że go pominięto 
mileieniem i że cały naród przyjął z radością od- 
powiedź Komitetu Centralnego, który zamienił się 
aa Rząd Nar.dowy i dawny tytuł zmienił, odp”- 
wiedź spokojną, godną a zapowiadającą dalszą 
trwał. ść powstania. Zwracam was:ą uwagę, że przed 
wyjściem tego nkazu deklamacyjnego, jeden z cr- 

anów miaisteryslnych w Petersburgu Siewiernaja 

czta, przedratował mowę Mikołajs, którą tsnż» 
powiedzisł w 1835 r. grożią, surową, a kończąą 
się pogróżką, że zrujnuje Warszawę i miejsc 
gdzie stała owsem zasieje. Daje nam przez to po- 
znać Cesarz, że mamy do wybora, albo Wielopol- 
skiego z deklam' czami libaralnemi, albo Berga 2 
wytępieniem i mordami. Cóż narodowi w takiem 
położenia będącemu i mającemu do wyboru dwa 
złe, pozostaję do zrobienia? walką i szukanie ra 
tunka w walce i tylko w walce. 

Kują się ta rozliczne a potworne przywileje, na 
wodociągi i kanały w Warszawie, na sprzed: 
własności krajowych i miejskich, bardzo szkcdli- 
wych dla stolicy. Nie dziwimy się temu, ale to 
nas dziwi, że do tak szkcdliwych kombinati, 
znajdują się jeszcze współpracownicy. Wprawdzie 
ci spekulanci nie występują jawnie i dla ukrycia 
swych nazwisk, posprowadzeli zagrariezńtych przed- 
siębiorców, wszelako "b dobrze kto się ukry- 
wa zatemi Avglikami, którzy w tak szkodliwych 
dla miasta warunkach mują objąć wodociągi i ka- 
nały miejskie. Naród wyswobodzony nie będzie 
miał obowiązku zatwierdzać umow w złój wierze 
zawieranych. Z urzędników pomagających w tych 
ekonomiczno-admioistracyjnych pracach, jest szcze- 
gólnie jeden znanym, który na tój drodze dobrze 
zasłożył się wszystkim prezydentom miasta. 

Amnestya dotąd żadnego praktycznego rezulta- 
ta nie wydała, nietylko, że nas mie uwolniono od 
latarek i siedzenia w zamknięciu cd godziny 10 
wieczór ale owszem obostrzono te dzikie prze i- 
sy. Nietylko że nie uwolniono żadnego z więżniów, 
ale owszem ciągle aresztują, a od dzisiejszego dnia 
rozpoczęło się na ulicach łapanie ladzi z ogorzałemi 
twarzami, lab gg (a spodnie w cholewach. Na ran- 
nym spacerze, byl śmy Ś siadkami, jak policya 4 h 
zaaresztowała za podobne noszenie spodni. Czuć rę 
kę Berga, który usiłuje " władzę zagarnąć, i 
dotychczasowych rządzców W. Księcia i Wielopol- 
skiego postawić na dragim pl:nie. Aresztowano w 
nocy Karola Barona, a z domu Malhomme, całe 
towarzystwo zebrane na herbatę złożone z 8 męż- 
czyzn i dwóch kobiet. W koszarach wołyńskich 
W. Książę przemawiał do żołnierzy, którzy wal- 
czyli pod Babicami, rozdał im 21 wś. Je 
rzego i zachę'ał do zacięt;ś0i, którą Omi pojmują 
jako dobijanie rznnyeb. Żyłka rabunku tak jest 
rozwinięta, że jeden żołnierz pod Babicami, chcąc 
buty zabitemu zabrać, uciął mu cbiedwie nogi i 
przyniósł do Warszawy. 

cbierski żand rin aresztował doktora z Grójcą 
Majkowskiego. Ten żsndarm aresztował wielu ła- 
dzi, do krwi pobił po twarzy Sochaczewskiego jak 
się sam z tego chwalił. 

O śmierci Teodora Cieszkowskiego, mam już 
pewne szczegóły. Rzecz się tak miał: W okóli- 
cach Widawy w Broszenicy stał pułkownik Ciesz- 
kowski z oddziałem 30 ludzi. Ukarał on w tej wsi 
szpiega, który na niego naprowadził moskali w Ra- 
doszewicach, gdzie dużo naszych zginęło. Otóż po 
śmierci tego szpiega, moskale pchnęli 500 ludzi 
do Broszeunicy, którzy znowuź niespodzianie zastli 
Cieszkowskiego. Za ich przybyciem Cieszkowski 
wyjechał na koniu na czele swego cddziału z 30 
ladzi, lecz wnet został raniony. Kala przeszyła go 
na wskróś, dwóch więc z jego podwładnych, Bsk 
i Szańkowski, podtrzymując go na koniu, uwicź!: 
go z pola utarczki, Mały hufiec naszych rozbiegł 
się, a Cieszkowski po wiorście drogi, uczuł się tak 
osłabionym, że już dalej jechać niemógł, złożyli go 
więc w mieszkaniu jeometry Kozłowskiego i po 
słano po lekarza. Zsnim ten przybył, kozacy na- 
padli na dom i Cieszkowskiego leżącego w łóżku 
kilku strzałami dobili, zamordowali także Bykow- 
skiego studenta z akademii, syna gospodarza Ko 
złowskiego i dwóch innych, ziabowali dom, za- 
brali srebra stołowe wielkiej wartości i obciążeni 
łapem powracali, gdy Oxiński, który w bliskości 
stał na czele małego oddziałku, dowiedziawszy się 
o tem co zaszło w Brosznicy, peśpieszył Ciesz- 
kowskiemu na pomoc. W drodze spotkał kozaków 
powracających z mordów ze srebrem i inaemi ła- 
pami; napadł na nich i wybił kozaków co do nogi, 
ani jeden kozak nieocalał, srebra i łupy odebrał 
i w taki sposób pomścił się śmierci pułkownika 
Cieszkowskiego. Działo się to dnia 10 kwietnia. 

Podaję tu jeszcze jeden z dawniejszych faktów. 
Jenerał rosyjski, Uszakow, otoczony liczną eskortą 
dragonów, objeżdżał Sandomierskie. Pod Skary- 
szowem spotkał się z powstańcami, którzy strzelił: 
do dragonów, zabili 10, a Uszakow w karecie co 


Kraków 20 kwietnia. 


W ogólnem położeniu europejskiem spra- 
wa polska jnż nietylko ważne jak dawniej 
zajmuje miejsce, ale ogarnęła ona całość 
sytuacyi politycznej, a to tak dalece, iż o- 
bok niej niemasz żadnej sprawy znaczenia 
europejskiego; o ileby zaś chciano nadać je 
której sprawie, to dość byłoby wprowadzić 
ją w związek z sprawą polską. Dyploma- 
cya i część publicystyki wzdragają się je- 
szcze przyznać sprawie polskiej tę wyłą- 
czność, dla tego że interes niektórych państw 
nie zostaje w zgodzie z przeobrażeniem po- 
litycznem, jakie sprawa polska pociągnąć 
za sobą może i ze zmianą obecnego sto- 
sunku państw, zwanego równowagą polity- 
czną, tudzież że niemogą rządy z góry prze- 
widzieć i obliczyć, jakąby postać przybrała 
Europa z chwilą rozwiązania stanowczego 
sprawy polskiej, i jakieby systemata rządo- 
we górę wzięły. Ale odmawianie przyzna- 
nia sprawie polskiej tej wielkiej wagi, wca- 
le wagi jej nieumniejsza, i nie zdoła spro- 
wadzić całej tej kwestyi do podrzędnej roli 
wydarzeń lokalnych lub epizodu przelotnego 
historyi obecnej. 

Do tej wysokości doszła sprawa polska 
w niezwykle krótkim czasię, a dowodzi to 
nietylko jej dojrzałości, ale oraz iż chwila 
ta jej podniesieniu była sprzyjającą. W u- 
płynionym tygodniu odbyła ona jedną z sta- 
nowczych faz przejścia swego, nacechowa- 
ną manifestem cara o amnestyi i przesła- 
niem trzech not do Petersburga. Manifest 
ten nie zmienił bynajmniej stanowiska trzech 
mocarstw do gabinetu rosyjskiego, bo jak- 
kolwiek niektóre półurzędowe dzienniki au- 
stryackie lub francuskie mniej lub więcej 
pochlebnie się wyraziły o wspaniałomyślno- 
ści lub ludzkości Cara, to wcale temu nie dzi- 
wią się i owszem poczytują za rzecz bar- 
dzo naturalną, iż Polska odrzuciła manifest; 
rządy zaś nie znajdują w manifeście podstawy 
do międzynarodowych układów. Noty trzech 
mocarstw. lubo nie jednostajne formą ani 
treścią, mają to jedno wspólnego, iż są prote- 
stacyą przeciw obecnemu stanowi rzeczy, 
a przeto uznają poniekąd dyplomatycznie 
powstanie, czego nie uczyniły nawet w r. 
1834, kiedy Polska miała liczną armię i au- 


Warszawa 18 kwietnia. 


© Cala Warszawa mocno jest poruszoną bitwą 
która zaszła pod Badą Zabotoshoki za Babioami 
(dla tego też nazywają ją bitwą pod Babicami), 
dnia 14 kwietnia. Wczoraj jeszcze 73 ciał bo- 
haterów tam poległych można było widzieć; leżeli 
bowiem ma pola i nie byli pochowani. Moskale 
poobdzierali ich do naga, 2 mie ma ani jeduego 
ciała któreby nie miało kilke, kilkanaście lub kil- 
kadziesiąt ran. Oczy, pięty, podeszwy, pokłate, 
brzuchy rozpłatane, bó moskale pastwili się nad 
rannymi. bitwie poległo rzeczywiście tylko 30, 
43 zaś rannych moskale dobili w najokratniejszy 
sposób. To pastwisnie się nad rautymi, to nie- 
ludzkie dobijanie w najwyższy sposób hańbi woj- 
sko rosyjskie, szczególaiej jego dowódzców. Do- 
bili ezterdziesta trzech ludzi ranionych nie mogą. 
cych się już bronić, to proste morderstwo ale nie 
wojńa. Wciągamy też nazwisko jenerała Krtldener 
w spis nazwisk, które w naszych dziejach na po- 
tępienie w potomności w pamieci zostaną. Matki 
i siostry biegną na to pole obficie krwią polską 
zlane i z płaczem, jękiem poznają swoich synów 
i braci. Oto tsp dowodzącego Remiszewskiego, 
który w przeciąga dwudziestu czterech godzin txk 
umiał zorganizować i tyle nauczyć tę pojętuą mło- 
dzież warszawską, że umiała dać siloy odpór mo- 
skalom i znieść się nie pozwoliła. Remiszewski 
leży z wyciągniętą jedną ręvą i ściśnięta w ku- 
łask dłonię. Przed bitwą dzielùy ten człowiek mo- 
coo zachorował. W ezasie bitwy wydawał rozkazy 
siedząc na pieńk.. W tem nadbiega konno oficer 
rosyjski ku niemu z wymierzońym w niego pisto- 
letem: strzały jednocześnie padają, oficer spada 
z konia, Remiszewski pochylił się na ziemię z 
pieńka, obydwaj byli zabici. Nieprzyjaciel sam 
oddaje sprawiedliwość męztwu naszych. Krüdener 
wnosił z oporu jakiego doznał, że miał do czynie- 
nia z oddział:m 2000 lad:i, a W. Ks. Konstanty 
kazał dowiadywać się o nazwisko dowódzey, bo 
to masi być wielki człowiek, rzekł on, kiedy w 
ciągu jednej doby potrafił przygotować ludzi do 
takiej walki. Cześć mu, cześć jak i wszystkim 
lego towar:yszom broni, którzy obok niego w je- 
duej mogile spoczuą. Zgicął tam pomiędzy innymi 
Jan Budkiewiez okręgowy w organizacyi narodo- 
wej i urzędnik prokaratory', człowiek bardzo zaeny 
i zasłużony; zginął także Stanisław Bachmiński 
także okręgowy w organizacyi nstodowej; zginęło 
kilkucasta włościan, jeden starozakonny, których 
aazwiska postaram się spisać i podam je na sza- 
cunek współziomków i wzór dla młodzieży. Chło- 
pi nsgie zwłoki poubierzli w koszule, rannych 
pozabierali do siebie, dziewięciu tylko nie dobili 
moskale, których włościanie unieść i ukryć potra- 
fili. Wszyscy odnieśli ciężkie rany. Pomiędzy ran- 
nymi jest parobek, żyd, inni eą to rzemieślnicy z 
Warszawy. Oburzenie w ludzie wiejskim i w War- 
szawie za to pogańskie dobijanie rannych jest o- 
gromnae; okropny widck pola zasłanego najszłache- 
tofejszemi trupami, do zemsty poduosi ręce i ger- 
ce do Boga zwraca z prośbą o litcść nad maro- 
dem, którym podejrzywany o wspanianiałomyśl- 
ność Car rządzi, jakby miał władzę nad stadem 
bydła na rzeż przeznaczonego. 

Bitwę pod Budą Zaborowską, jaż opisywałem, 
tutaj dodam, że bili stę na krawędzi lasu w miej- 
scu pełnym pni ze śc'ętych drzew, krzaczków. 
W tem to miejscu poległo dużo naszych, kozacy 
przypuścili do nich szarże i wówczas cofoęli się 
do lasu, zkąd odparowali hazarów i cało wojsko 
moskiewskie, zabiwszy mu kilkudziesięciu żołnie- 
rzy, a w taj liczbie tr ech cficerów. Krildenor nie 
smiał r rh nie śmiał paścić się do lasu, więc 
zajął się dobijaniem rauvych i odzieraniem ira sów. 
Broni prócz kilku kos nie zabrali, korie zabrali 
nie powstańców, lecz obywatela sąsiedniego, które 
przypzdkiem w czasie bitwy z fornalkami drogą 
przejeżdżały, rozamie się sprzedali je. Rotmistrz 
(major) którezo Remiszoweki zabił nazywa się Rott, 
ciało jego moskale odesł.li do Petorsburga, do 
grobów familijnych i z wielką pompą przez miasto 
ciało jego przewozili. Dwaj inni oficerowie pocho- 
wani są na wolskim smętarzn. 

Dzia 15z0 kwietnia w nicy była mata utarczka 
pod miastem Móńskiem o 4 miłe od Warszawy. 
Mały nasz oddziałek za nadejściem posiłków za- 
czepionym przez niego moskslom cofuął się. Straty 
z jednej i z drogiej stony s% mało znacząe. 

W potyczce 10 kwietnia w okolicach Koła mię- 
dzy Jadlnem a Rasztowem, gdzie męztwo naszych 
odniosło tyle korzyści nad wrogiem, i gdzie dowo- 
dził Sejfryd, zsstępując Mielętkiego, zginęło na- 
szych 5, w tej liczbie waleczny adjutaut Bierzyń- 
ski z Lipna, radnych mamy 11. Powstanie kujaw- 
skia bardzo jest ruchliwe. Więc:j tam ludzi niż 
broni. Doia 15 kwietaia, gdy POdiąg żelaznej ko- 
lei przechodził pomiędzy stacyą Ostrowiem a Ko- 
walem, widziano na błonia oddział mustrających 
się kosynierów, ki'kunasta zaś ludzi ze sztucerami 
stało na wale kolei, za nadejściem pociąga, palaę- 
li do zołnierzy na wagonach — dwóch zabili, jeden 
raniony, — reszta 2288 Dpochowała się pod ławki. 
Oficer ze strachu kazał pędzić maszyniśsie co tchu 
inie dał ma nigdzie zatrzymać się, aż dopisro we 
Włocławku, gdzie się już czuł bezpiecznym. 

Na Litwie, w okolicach Merecza doia 11, 12 i 13 
kwietnia, zaszły bardzo ¿wawe utarczki z Moska- 
lami. Bliższych szezegółów nie wiemy, ale mówio- 
no nam, że były krwawe, a wnosimy, że i nie po- 
myślne dla Moszwy, bo z Wilaa ciemprędsej wy- 
słano w tamtę okolicę posiłki w konsicy. 

Członkowie Rad powiatowych : Warszawskiej, 
Staniaławowskiej , Łowiokiej , Łęczyckiej ,, Gostyń- 
skiej, Ostrołęckiej, podali się do dymiagi , i roz- 
wiązali Rady. Za nimi pójdą zapewn” i inne Rady. 
Słychać także, że i reszta niezależ ych Członków 

ady Stanu, podaje się do dymisyi, mówiono nam 
już o zażądaniu takowej przez Władysława Gru- 
Bzęckiego. Rady Miejskie po prowincyach takżę 


KORESPONDENCYA CZASU. 


L'Europe. zamieszcza następujące ocenienie 
amnestyi ogłoszonej dla powstania polskie- 
go przez. Cesarza . Aleksandra, wykazując 
zarazem powody tego aktu i bezskuteczność 
jego, pod nazwą: „Amnestya Cara potępio- 
ną już jest przez trzy mocarstwa.“ 


Warszawa 16 kwietnia. 


cej. Wtedy korespondencya dyplomatyczna 
o Polskę nie śmiała przejść po za prośbę, a 
lord Palmerston w notach swych do Peters- 
burga zapewniał każdem słowem o niewzru- 
szonej przyjaźni swego rządu dla Rosyi. 
Noty teraźniejsze do Petersburga wygotowane 
odeszły: francuska w d. 9 b. m., angielska 
w d. 10, austryacka w d. 14, a w sobotę 
18go posłowie trzech mocarstw mieli ustnie 
poprzeć je w gabinecie petersburskim. Zape- 
wne w ciągu tygodnia lub mało co później na- 
stąpi odpowiedź rosyjska ; relacye zaś posłów 
z ustnej rozmowy z ks. Gorczakowem wcze- 
śniej jeszcze nadejdą i dadzą miarę du- 
cha odpowiedzi rosyjskiej. Tydzień przeto 
upłyniony ważną stanowić. będzie fazę w po- 
łożeniu kwestyi polskiej. 

Niektóre dzienniki wiedeńskie zapewnia- 
ją równocześnie o liście Cesarza Napoleo- 
na do Cesarza Franciszka Józefa, lecz tre- 
ści jego nie znają. Niewiemy, czy urzędo- 
wnie znów nie zaprzeczą w Wiedniu temu 
listowi, jak zaprzeczono listowi Papieża do 
obu cesarzów katolickich, a jednak nie zdo- 
łano zaprzeczeniem tem osłabić zupełnie 
wiary w prawdziwość tych listów. Położe- 
nie ogólne bardzo sprzyja przypuszczeniu 
tej korespondencyi między Rzymem, Pary- 
żem a Wiedniem, a mianowicie między Pa- 
ryżem a Wiedniem, bo z jednej strony ga- 
binet francuski nie może bez Austryi nie 
stanowczego zdziałać dla Polski; z drugiej 
Strony interesem jest Austryi załatwić jeśli 
nie stanowczo, to chociaż na długo kwestyę 
polską, i to w ten Sposób, aby między Ro- 
sya a Polską utrzymał się pewien stosunek 
odrębności, któryby żadnej z nich nie otwie- 
rał zupełnej swobody działania. W negocya- 
cyach rządu francuskiego nie wypowiedziano 
zapewnie ostatniego słowa, lecz trzeba rze. 
czy brać na jakim stopniu one chwilowo sto. 
Jè, a jak w obecnej chwili, główna dążność 
gabinety paryskiego musi zmierzać do po- 
zyskania sobie Austryi. List przeto Napo- 
leona do Franciszka Józefa ma wiele za 
sobą prawdopodobieństwa. Listy poufne 
Ojca śgo do obu tych monarchów nietylko 
z religijnych ale į z politycznych względów 
dałyby się wytłumaczyć, jeśli się weźmie 
na uwagę sprawy włoskie. Polepszenie sto- 
Bunków między Wiedniem a Turynem tak 
ważnym byłoby momentem dla planów po- 


© Z pola walki mamy dzisiaj dosyć wiadomo- 
ści. Pomimo ogłoszorój amnestyi, bój w wielu 
punktach z wielką zaciętością był prowadzony; no- 
we masy poruszyły się w okolicach, w których 
Pw. jak np. w włańciwem Kaliskiem , było spo- 
ojnie. 


Gdy w dniu 20 marca r.b. donosiliśmy o szczę- 
śliwym rezultacie podróży księcia Metternicha do 
Wiednia, nie zaniechaliśmy dodać, że porozumie- 
nie, które nastąpić misło pomiędzy Austryą i mo- 
carstwami zachodniemi, zamiast zagrażać pokojowi 
świata, jest najskuteczniejszą rękojmią pokojowego 
załatwienia polskich zawikłń. 

Na poparcie zdania naszego przytoczyliśmy ten 
fakt, że w tym samym doja w czasie wojny krym- 
skiej, gdy Austrya upoważnia reprezentanta swe- 
@ w Petersburgu do żądania paszportów, dwór 
rosyjski podpisał się natychmiast ną wszystkie wa 
ranki pokoju przedłżone przez Francyę i Anglię. 

Przypatrzmy się jak dzić rzeczy ztoją. 

Póki dwór petersburski najmniejszą ma nadzie- 
ję Lreajsta isę wapóloą iaterwencyę Austryi i mo- 
carstw zachodnich, oświadcza naprzód przez ks. 
Dołgorukitgo w Paryżu, a następnie za pomocą 
odpowiedzi ks. Gorczakowa na notę angielską z 
250 marca: „że Cesarz Aleksaoder naraziłby go. 
daość korony, gdyby najmniejszą koncesyę uczy- 
aił Polakom, dopóki ci nie złożą oręża. 

Uczynić należy uwagę, ża w Petersburgu pano- 
wało przekonanie, iż nigdy nie przyjdzie do zgody 
pomiędzy trzema mocarstwami, Po raz przeto wtó- 
ry w ciągn lat dziewięciu dwór rosyjski wpro- 
wadzony zostaje w wielki błąd przez swą dypl>- 


macyę. 

Lecz zaledwo telegraf zawiadomił księcia Gor- 
czakowa, że trzy noty jednozgodue pomiędzy Au- 
stryą, Francyą i W. Brytanią są w drodze do Pe- 
teraburga, gdzie oddaniu ich towarzyszyć będzie 
krok zbiorowy o ile można jak najwybitniejszy, 
ten sam telegraf przynosi nam wiadomość niespo- 
dziewaną, że Car udzielił amnestyę powstańcom 
polskim, łącząc z nią obietnicę dotyczącą reform po- 
lityczuych opartych na rozwoju autonomii racyonal- 
nej w Polsce. : 

Jednak powstanie zamiast być przytłamionem, 
wzrasta i codzień bardziej się rozszerza. 

Czegiżź się więc spodziewa dyplomacya rosyjska. 
Spodziewa ona się stępić ostrze wspólnego dzia- 
łania trzech mocarstw czyniąc cnotę z potrzeby. 

Jakkolwiek rachnba ta jest zręczną, wiemy z do- 
brego źródła, żv najmniejszego nie wywarła wra 
rę! > gabinetach tnileryjskim, londyńskim i wie- 

m. 


ione przeznaczenie. Rozultat walki i jéj szczegóły 
nie są mi jeszczo dokładnie znane. Sądzimy je- 


i W przekonania tych trzech gabinetów amnesty», 
tórą Car ogłosił jest aktem zwudaiczym. Gdzież 
są cl do których stosuję się amnestya? 


piki, biją 
raczej dać się porąbać w sztuki, jak zdać się na 


aen ied tymczasowo, ażdo jego wyzdrowienia, 
o 

z męstwa i roztropności oficer. Stoczył tu świeżo 
bitwę, o którój wiemy z raportu rosyjskiego Witt- 


nich. Tego wszysktiego nie ma. 
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rozwiązują się. Rząd rosyjski jak przed amnesty 
tak i po jej wyc'aniu, jest osamotniony, a wyda- 
nie jej zostało bt'z żadnego skutku, tak dalece że 
jeden który nie m0834? dostać się do powstania, 
na zasadzie tej amnestyi powrócił do Warszawy, 
został przyareez towanym. Aresztowania ciągłe SĄ 
ste. W cukiermiach, kawiarniach, gdzie się tylko 
kilku młodych ludzi znajdzie, wpada policya i za- 
biera ich jak to stało się wczoraj w cukier- 
ni Feterowskiego. W domu Malhomme aresztowa: 
no następujące osoby: Brzezińskiego Jana lokaja, 
Sabowskiego Feliksa, Matnsa Aleksandra, Lowan- 
dowskiego Ludwika, Kołodziejczyka Ludwika, Dar- 
dzińskiego Franciszka, Leonarda Jozefa, Sikow- 
ską Aung, Sakowską Maryaunę, Wójcicką Ur- 
szulę. 
Aresztowano także, Pawła Rakowieckiego, 

Policyą mają reorganizować. Każdy oyrkuh ma 
być podzielony na 5 kwaitałów. Kwartalai mają 
być z oficerów mianowani, lecz ponieważ mało 
jest ofi.erów;! więe 036498 nimi dozorcy Klasy I. 
C;ż kwartalni dwa razy dziencie będę raportować 
zomisarzowi o ruchach mieszkańców, przybyłych 
i ubyłych osobach, co kto robit, gdzie był? Jest 
to projekt moskiewskiej reorganizacyi, który ri) 
zrobi czujpiejszą, ani też rozawniejszą polieyi 
warszawskiej. aż, i 

Strażnica stara, której już: że trzy miesiące nie; 
widzieliśmy, pokazcła się znowuż, wyszedł trzeci 
uumćr. Wyszedł także trzeci nuwer Nowin poli- 
tycznych polskich, - BT : 

Z Dziennika; Poznańskiego, dowiadnjemy Bię „0 
pojedynku pomiędzy St: fanem Bobrowskim a ja: 
kimś panem A. GQ. „Opiaia mocno potępić muai 
pojedynęk, wówczas gdy pole do zapasów z Mo- 
skwą szeroko jtst otwarte. Przez p. jedyrek nikt 
się: nie usprawiedliwia a jeżeli prawdą, jest, żo 
Stefan Bobrowski zginął, wówczas nieszczęśli% emu 
temu pojedynkowi Moskwa dsjękować będzie, żo 
pozbyła się jednego. z największyć „swych prze- 
ciwników i najpożyteczniejszych: patryotów, który 
pełnił obowiązki Naczelnika miasta z wielką ener- 
gią i umiejętnością. 


Poznań 16 kwietnia. 


Najważoiejsza wiadomość, jaką ina dzisiaj ze 
stron naszych donieść wam przychodzi, jest żałuj 
rzenie się nowego, silcego oddziała powstańczego | 
w okolicach Koła, Izbicy, Sempolaa, Kleczewa; pod 
dowództwem doświadczonego cficera z. emigracji, | 
Seifrieda. Począwszy od 8. kwietnia, stacza oddzia|| Baron Gros ma pisać z Londynu: lord Palmer-| 
tem szczęśliwe potyczki z Moskalami należącym) |ston jest za pokojem, za pozornym zaspokojeniem) 
do' załogi miast Kuła i Koniua i trzyma na wodzyj| Polski i za nienaruszaloością Rosyj, która tmorzy| 
całą komendę księcia Wittgensteina. Powcędzenie | podstawę koalicyi, ale lęka się opinii publicznej i 
tego oddziała tak dalece pswne, że im nawet Po- | przyjścia do władzy torysów. Anglia nie weźmie 
sener Zeitung i: Ostseezeitung przeczyć „nie śmią. ndzisła w wojnie, przynajmniej nie spod iewająj 

System zdławienia powstania polskiego prz » |się tego, ale w sprawie tak uczciwej jak polske, 
milczenie, wymyślony tak arcy-doncipzie przez, nie będzie Śmiała Francyi przeszkodzić. Zreszta 
Moskali a zaakceptowany z taką skwapliwościaj| Prancya nie wmiesza do sprawy polskiej, sprawy 
przez Prusaków, utrzymuje sięcten dotąd w całej | Renu i da pod tym względem Anglii wszelkie rę 
świętaości. Tak np. odmawia tutejsze bióro telegra- |kojmie. Głównym celem Francyi jest roztrącenie 
ficzne przyjmowatia depesz nieprzychylpych Mo za, pomocą Polski, zaroda wszelkiej nowej koali- 
skwie i nie pytając się o ustawy kosstytacyj, áb) j eyi. W takich wsrnnkach, Anglia zostanie neutral 
też o szczegółowe jrzepisy własne, pozwala sobic |ną, a neutralność jej stanie się zgubą dla Rosyj. 
badać i nagabywać osoby przychodzące z deprcBza- Austrya. będzie najniezawodniej z Francyą, bo 
mi, kto ich włsściwym autorem, kto depesze wy- |ma wiels do zyskania, bo ma przed sobą mi- 
Była, czemu je wysyła itd. „Dalej rzeczywiście nie- |syę i korzyści ogromne, bo zresztą nie może bez | 
podobna ka wstydowi narodu pruskiego posu-| własnej zguby być przeciwnem. Szwecza będzie księ 

"wać grzeczności i usłu ności dla Moskwy. W ogó |równie czynnie z Francyą. Toż samo można poz 
le panuje u nas obecnie z wyrażnem pominięciem wiedzieć o Tureyj. O reszcie się nie pisze, © oć 
wszelkich praw i reguł, teroryzm, o jakim w cze |Bię tu o tem wiele mówi. - | 
sie powstania r. 1831 wcale mowy nie było. Wów | Przytównanie przez Morning Posta, za Czasem, 
czas nie było wprawdzie papierowej  konstytucyi, |sprawy polskiej do sprawy. południowej Ameryki, 
wolaości prasy, papisrowego aktu habeas. corpus | zostało, podniesione przez dzieaniki paryzkie, Ea 
innych przyborów. parlamentarno-konstytacyjnegc | ropa ałączyła r. 1814 Polskę z Rosyą na warani 
„państwa; alo za to był jegzcze, stan urzędniczy || ku konstyincyi i narodowości. R sya złamała ton 
szanujący część własną i konieczność utrzymania jej | warunek. Polska ma więe prawo o dzielić się, by 

ma seryo, a nadewszystzo. przechowało się wów |uważaną za „wojującą* a Earopa ma prawo z po. 
czas jeszcze z wojny o niepodległość powne noze | średnictwem wystąpić. „i | 
cie moralnego wstydu, niedopuszczające z wsielką| Przybędą przyszłego miesiąca do Paryża księ 
bezwzględnością i surowością działać przeciw Pola- |stwo Walii.. J st to rzecz pożądana dla Poleki, bo 

zgoda Francyi z Anglią jest dla niej potrzebną, 


kom, dobijającym się także tylko wolcości i niepodle 
głości. Dzisiaj absorbuje wszystko. nienaw ŚĆ ple | Cosaóiwa dadzą ucztę dla nowożeńców w Fodtaj| 
eau. 


mienna i chęć zrobienia karyery, a dzięki temo/ | 
znajdnjemy się w stanie wyjątkowym, od któregd| Książę Napclećn,. po rozmó ienin się „z. Cesa] 
rozlicznych « nieustannych przykrości apejacya d |rzem, wstrzym.ł trochę swą podróż na. Wschód 
samego chyba tylko Puna Boga. ż | Dostojny: kaiążę ma wziąćć zs0bą pana, Benedetti 

Remiza policyjne i wojskowe tak K pideei 2 Gratry DADUA R księcia list z powodu 20 Hike! GW bę a Ki Hajde c 
jak na prowiacyi są rzeczą cedzienną. Dzisiaj od+| dając przykład zgody na runcie uczciwym, dwóc fażą. Mowę tę, również i rożprawy, które stę z nij „Amt 
była się jedua taza rewizya w nm Działyń | Borze opini. A bic | wywiąząły u w końca charzkterystyczny c. | później i odtąd ministerstwa -ptuskie ciąglo się n- 
skich, druga u litografa Jaroczyńskiego. Obie prze | Zapewniają, że Papież, przesłał gorące listy ud pominają 0 prawa księstw. Ale upomiesnia nig 
cież nie doprowadziły: do żądaego rezultatu, Cal- | Polską do Cesnizów Francyi i Austryi. „|| i protestacye nie. nie | (egu Protest nie, zrywa 
procedura legitymacyjea i paszporiowa niesłyche | : Constitutionnel nio chwali reklamacyi Anglii. za: dawnych traktatów, tylko je utrzymuje; wynikają 
nie utrudaioną. Tak np. pytają urzędnicy policyj |niesionej z powodu zatrzymania broni polskiej =w z biego tylko nieskchczone a va niczem się nie- 
ni, eo. dotąd rzecz całkiem. niepraktykowana, 0so- | Malmó i widzi w tem nio potrzebny ambarag -dla kończące układy ż Danią. Chociaż miemóżsa dziś 
by wyjeżdżające z Poznania pocztą o legitymacyo Szwecji. SĄ poczynać: wojny, rząd praski pomimo: to. zerwać 
i paszporia. Żołaierae sprowadzeni (u dotąd z ró |. Rząd petersburgski przeznącz } 500,000 franków powinien: raz! na : awszo traktaty achybiające into- 
żnych stron, a nie mający przed sobą prawdziwe | ua dziennikarstwo francnzkie. Presse brała zaw8za resowi Prue, honorowi: Niemiec a prayom Nzleswi- 
go nieprzyjaciela, dokazują corax bardziej po ulicact | rocznie 50,000 fe. Nie wiem czy jeszcze bierze; ku i Holsztynu, A życzę sobie bardzo, żeby p, prezes 

| wiem tylko, że pisze bardzo żle o Polace i że, jak ministrów mógł nam w tym ducha zrobić nadzie- 

to rzekła w tych tdniach La. France, jest więcej ję l (brawo.) ° i iY 
rosyjską niż sama Rosya. i i 

Z powoda sprawy polskiej wybory mają być 
przyśpieszone. Izba zostanie rozwiązaną dnia 8go 
maja i wybory odbędą się daia, Bigo. Po wybo 
rach, p. Fonld może wystąpi z ministerstwa. 


uie zdolne są do poparcia praw swoich. Wie ona, 
że rząd, który z własnym krajem w największej 
znajduję się sprzeczności, a w reprezentacyi naro- 
dowej na frakcyą zaledwie wspomnienia godną li- 
czyć może, całkiem nie może Bilnej brać inicyaty- 
wy; że rząd, który Prusy zupełnie odosobnił na 
zewnątrz a polityką swą w sprawie polskiej wpro- 
wadził je w najbardziej napięty stosnuek do mo- 
carstw zachodnich, zupełnie nie jest w stanie roz- 
poczynać z Danią wojny. A gdyby w obeenych 
okolicznościach miał nawet chęć do tego, to prze- 
cie mnsielibyśmy » stanowczo wystąpić naprzeciw 
takiego rządu, poniewąż nie można się spodziewzć 
po nim ani pomyślnego skutku wojny ani stanow- 
ę|czego rozwiązania tego sporu (przyznanie w Izbie). 
Dania ma w przeszłości wszelkie powody do wie- 
rzenia, że terażniejsze ministery um przeciw niej nie 
wystąpi, jeśli sobi: przypomni, ża dzisiejszy pre- 
zes ministrów w r. 1849 nazwał wojnę przeciw 
Danii krokiem w najwyższym (stopniu miesprawia- 
dliwym, płochym i zguboym (słuchajcie ! słachaj- 
cie !); uczynionym w celu poparcia bunta wcale nje- 
uzasadnionego! (słuchajcie! słachsjcief). Z powodu 
tego, że p. Bismark miał naówczas takie zdanie, 
nie chcę mu robić: wyrżutu ani ze względu na 
formę wyrażenia się jego, ani ze względu na 
tę okoliczność, że Prusy były wtenczas w otwartej 
wojnie, z Danią. Ale z powodu zaczepek p. Bis- 
marka, ź jakiemi wystąpił podczas rozpraw nad 
sprawą polską przeciw ezłonkóm tej Izby za ich 
krytykę zewnętrznej polityki. i stanowiska Prasa 
chciałbym: - przecież; przypomnieć, że po takiej 
przeszłości prezes ministrów. ze wszystkich, śmier- 
telników pod słońcem najmniej ma prawa robić 
:|przyjęte przez śe. kolegium a nawet przez Ojee jakiejkolwiek opozycył wyrzuty za to, że wystę- 
św. Kiedy nowy. dziekan kleryków kamery mon | łą puje przeciw jego zewnętrzuej polityce (brawo !). 
signor, Grech Delicata przybył na czele tego ciała (Teraz chodzi 0 prawa i obowiązki zaciągnięte 
podziękować Papieżowi za madanie kapelusza da- przez. Prusy «w skutek. traktatów ; honor. i interes 
Prus wplątene są w tę sprawę tak bardzo, że. żą- 

den rząd pruski w obec najnowszych reskryptów 
duńskich nie może się uchylać od Rtanowczego 
króku.* W'dalszym ciągu mówy przytacza mowa 
pojmowabie i: kroki: bądź: Izby bądż ministerstw 
pruskich. dotychczasowych w tej sprawie, przypo- 
mina także mowę tronową, w. której król przyo: 
biecał strzedz praw księstw niemieckich należą- 
cych do Danii. Twesten uważa najświeższy krok 
rządu duńskiego za szczęście nastręczające sposo- 
bność do zerwania stanowczego. nieskończonych á 
bezskatecznych z Danią układów. Rząd pruski ma 
według niego prawo wyrzęc się wszelkich zobo- 
wiązeń względem Danii zaciągniętych, do których 
zalicza on przedewszystkiem protokół londyński 
z 2go sierpnia +1850, gwarantujący Danji całcść 
posi- danych krejów, szezególniej zaś traktat lon; 
dyński z 8go maja 1852, który zatwierdza proto- : 
kół, a oprócz tego zapewnia następstwo ks, Glücks- 
burskiemu i jego, potomkom, z Księżnej Tadwiki 
heskiej, z wyłączeniem reszty do dziedzictwa duń- 
skiego uprawnionych ; ale książe ten nie miał ża- 
daych praw do Szleswiku i Holsztynu. Sami: Duń- 
czycy nie wiele wagi przywiązują do tego. trakta- 
tu, Ustawę o gnkcesyi przesadził rsąd dopiero po 
trzechkrotnem rozwiązanin sejmu; Stanom Welw 
niemieckich nigdy jej nie przedkładano. Z mocarstw 
głównych jedna tylko Rosya ma rzeczywisty inte- 
res. w utrzymaniu całości duńskiej monarckii ;posta- 
nowi ona tę całość Danii perni już jako >| 
- |Alę panowaaię Rosyi w Danii, jest raglącćm dla 
: pólaoenyoh pohita aai a Ea * 0 nie- 
ezpieczeńswie tcm mówi już w r. 1861 jedin 
atakomity praski) Dyplomata" obecnie pity 
wielkim dworze. Zaklirał on króla, rażeby zasady 
całości duńskiego państwa. nie przenogił nsd za- 
sadę prawowitego następstwa. Mosazoki a duńska 
jako całość w nieprzyjaznym stosuuku do Niemite 
pozostanie ciągłe wyłącznić pod wpływem Rosyi. 
Rant cka na mapę pokazuje logromne niebezpie - 
czeństwo, jakim grozi. prusom Holsztyn w obcych 
rękach. Nierozdziel.ne zaś, księstwa będą zawszą 
pewnym sprzymierzeńcem Prus. Niebęzpieczeństwo 
wzrosta rosyjskiego wplywa w Danii przez Yr 
g 


ka domniemanych ulepszeń w administracyj. Akt 
ten dajemy w urzędowym przekładzie, jak nastę- 
puje : 


Ukaz do rządzącego Senatu. 
„Butt oddawna tajemnie przygotowywzny, któ 
ry nakonies wybuchnął w Królestwie Polskiem, 


| pociągnął za sobą nieporządki i w niektórych czę- 


KDE 


üymi posągami największych rzek w świecie, 


Polski.. 


przyjażń jego z księciem Michałem Czaetani zna- 
iwnikiem władzy dóczesnej. Ciż samij 


pisano; ` AL 
„St Petersburg 4.31 marca 1863 r.* 


Prs ye 


w. szli siynnych dowódzeów, lapidarny napis ue |podóżas użładów. /z. lat  1851,i,1852, i-czy rząd 
cześć jenerała Lamoricióre. : gd  Fkrólewąki uważa sę i nadal jeszczo, związanym 
Wyjazd Ojca św. do, Porto-d Ansio, odłożon) | zob niami pódezas tych i w skutek tych u- 
jest, jak się zdeje, do pierwszych dui meja. | kładów na się przyjętymi?« “> boq *, 
Meetingi dla Polski wciąż, Hastępują po sobi) 


j|śkiej cd” 1848 r. a4 tpo dzisiejsz tsiopa [e | 


quelin, a Osservatore romano gor tórzył  wyjątet| 
z listu areyb. warszawskiego „do 
podaby, iz esi 


Wiedeń 19 kwietnia. Według Gen, Corrósp. i 
Pester Lloyd,, zwołany ma być w najbliższymi czaśi: 
sejm siedmiogrodzki. Gen 
że reskrypt zwołujący sejm wyjdzie de facto, 23) 


i szynkowniach, a bezskuteczne na nich skargi co 
raz to liczniejsze. PP. Weymaro, „Kry wonosow. + 
czasem i Bergmann z Kalisza wraz z odpowiedni» 
asekoracyą bawią ciągle w Poznaniu, tropiąc 2: 
ochotnikami, bronią i amunicyą wychodzącą d: 
Królestwa. Więzienia, szczególnie po miasteczkach. 
nadgrauicznych  przepełcione ujęymi - poddąny- 
mi pruskimi, których zamiast „od dawna uwol 
nić, trzymają od pięcia i sześciu tygodni, wyte 
czając im przez oburzające szyderatwo z jasnych 
' miodwuznącznych przepisów prawa, blędztwo « 
zbrodoię tak nazwanej zdrady głównej (Hochver 
ratb), a wszystko to in optima forma, wszystko : 
przytacząniem paragrafów i z diugiemi prawnicze 
mi dędukcyami. < Otóżyniepociegzny, a do pram dy! 
w niczem nieprzesadzony obraz stanu, w jakim siç 
obaenie Poznańskie znajduje. | 

W tych dniach schwycono podobno w pobliże 
granicy, w okolicy Zerkowa fargon z bronią, +- 
municy4 i pieniędzmi idący do Królestwa. Również 
zabrano do niewoli oddział ochotników. Ione za 
to, drobne ich oddziały szczęśliwie, jak się zdaje, 
poprzechodziły. | 

Dnia 12 b. m. odbył się na terytoryam wsi Ła/ 
szezypa pod Rawiczem pojedynek, w którym za 
chy i zasiużony około sprawy narodowej młodzic- 
niec, Stefan Bobrowski, poległ z rąk niejakieg. 
pana A. G., jak donosi nasz Dziennik. Peległego 
otacza ta żal ogóloy, tóm bardziej, że mu mie da | prócz tedy rzęsistego oświeienia kamienic i pała- 
no zgiuąć na pola chwały, jak przez epotliwy, pe | ców, porobiono wszędzie transparanty nader mister 
łen pracy i poświęceń dla kraju żywot zasłużył. | aie malowane:i mające bądź historyczne bądź sym- 

P.8. Jak daleceamucstya moskiewska jest gru || coliczne znaczenie, powznoszono trynufalae łuki 


Po mowio:Twestona zabiera głos prezes mini- 
strów. Bismark. Dotyka on. najpierw jednego usto- 
u mowy Twestęa, żałując „40 mowca do swego 
gruntownego i, przedmiotowego przedstąwienią rze- 
©zy domieszał niektóre rzeczy, jak się zdaje do 
tego zmierzające, aby osłabić *wrażsnie mowy” po 
za ścianami Izby. Mowea żąda ademinie, abym się 
ujął. zą, sprawą <księstw; nie, powiem aby „mi ułą- 
twił to „zadanie odęzytaniem kilku nrywków z mo- 
wy, którą miałem iu w tej Izbie przed czteródsia 
laty. Jednak to mnie nie przeszkodzi, bym na 
stacówisku' mojem jako ministr nie zajmował się 
aptawawi państwa; /Mowca poet starał wię 
uspokoić. Danią. co do tego, że w tej, chwili mid 
ma się obawiać wojny z Prusami. Panowie! zagra: 
icą nie są tak łatwowiernymi jak tafaj. Jeźeli 
azoamy za: dobre rozpocząć wojnę, t> będziemy 

ją prowadzić z przyzwoleniem albo” bez przyzwu- ` 
lonia panów : (Poruszenie w. Izbie), -Poczem odczy* 
toje prezes ministrów: oświadczenie tej treści | że 
rząd twierdząco odpowiada na pierwszo, pytanio 
interpelacyi. Rząd duński nie dótrzymywał dotąd 
zaręczeń uczynionych w r. 1851 i 1852, a najno- 
wszemi” reskryptami: 2 50g0 marca wyparł się ich 
wyrażnie. Rząd królewski poweźmie,siósowno -po- 
stanowienią wspólnie, z łauemi zwiążkowemi pań: 
stwami, u których % pewnością spodzięwa się sna; 
lężć wszelką gotowość do zabezpieczewa, praw nie» 
KOZAL mieckich. Tymczasem Austrya i Prusy,” które za- 
|do stanowiska Szleswiku: Sprawa Szioswika nis sozi | stanostały związek poderan układów 4 których 
bym tylko żartem łatwowierncści zachodniej Euro- | te stosownemi ozdobami i napisami,; okolicznościo- czyli wewnętrzną kwestyą Danii. Da | wyszła umowa; r. 1852, «widziały wię spowódo- 
py, dowodzi najlepiej choćby tylko ten fakt, żc| we olbrzymie pomnik), z których kilka gazem 0 prawa .ladaości niemieckiej, wanyti porozumieć się wsględem tigo 60 uczy: 
mimo tak nazwanego manifosta amnestyjnego z d. | świeconych uroczy przedstawiało widok.  Widub w| w szkołach i urzędzie zaprowadziła język duński, do nić, należy zanim zapadnie uchwała Baqdestagu, 
13 kwietoia, z trzymanych na tatcjszej fortecy prze” ylaen deł Popolo- płonął jaskrawo aż do szczytu i a dońskich urzędników. Austryż Wychodząc z zasady., że ujęcie się za sprawami 
Prusaków z polecenia moskiewskiego poddanych | obelisk Remzesa, ma którym hierogl fy przez grę i Prasy zanosiły na to zażalenia, Było to więc ja”| księstw jest obowiązkiem narodowego honoru, do 
Królestwa Polskiego, którzy przecięż de facto brońi| światła i cieni śliezni się uwydataisły. Na wieży wtem zerwaniem traktatów ; obecnie zaś w skute którego wypełajenia uprawniony i powołany jast 
przed 13 maja żłożyli, nist do tej chwili jeszcze | Kapitólski"j ntworzony był ze światła wywrócony |reskryptów z 30go marca nastąpiło nowe, zdolne | związek w swej całości, uważsją. za Słósowiie. na: 
nie uwoluioy a tak prędko zapownie uwolnionym | krzyżłśw. Piotra panujący ztamtąd nad zwaliska usprawiedliwić wszelką interwencyą, „Dania, nie | dać wyraz solidarności niemieckiej k stadiwm 

nie bedzie. mi dawaego Rzymu, nad amfiteatrem i nad. placem byłaby tego się dopuściła, gdyby nie miała. prze | układów, co jednak onie wyłącza wycjąp:enia: Aa 
Czarów w gruzach leżącym. Ale najczarowniej. stolicy. św. Ikonania, że Prasy, w obecoem swem położenia | stryi i Pras już na zasadzie ich: rol w uklądach 


i| donoszą, ża tak rada, ministrów jak i rada Bial 
|sałatwily już propozycje „nadwornej kancelar 
||siedmiogrodzkiej w sprawie sejmu i przedłożyły 
JCMości do zatwierdzenia. Kaneelzrya uadworna | © 
siedmiogrodzka pracuje teraz 


Rzym 14 kwietnia. 


Oaegdej była roczvica powrotu Papieża z Gae- 
ty i ocalenia jego w klaszt. rze św. Agnies:ki, gdzie 
jak wiadomo, przed kilku laty rużęło piętro, na 
którem się znejdował wraz z licząem zgromadze- 
niem, ale gdzie nikt znacznego szwanku: nie do- 
znał. Gotowano w tym daia: rmcanifestacyę dla Oj} 
Ga éw., który miał się udać ku wieczorowi do św. 
Aguieszki, i mnóstwo cudzoziemców wziąść w niej 
udział zamierzało, lecz Papież życząc Bobie uni- 
knąć takowej, pojechał tam rano, a pomimo tegi 
nie mógł się obronić natrętaości wiela cBób, mia- 
aowieie zaś; dam z obeych krajów przybyłych, cu 
go niewysownie prześladają i unudzają, gdzie się 
tylso obróci. Tegoż dnia wieczór panapa oświe- 
tlenie miasta, jedao z bajświetniejszych i uajpię- 
kniejszych jakie Rzym patcięta, slbowiem w tym 
roku postanowiono ja uczynić nadzwyczajnem, O- 


jednak Szleswik i Holsztyn miały być 26 Bobś 
Ściślej złączone aniżeli z resztą monarchii. Nota 


wystarczą na rozstrzygnięcie tej tak ważnej pra- | Rusuela z 1 
wy. Według inuego lista oczekują teraz zatwier | wości niemieckiej w Szleswiku i niewcielanie ks:ę 
dzenia monarszego projektu tyczącego się zwołani: |stwa za obowiązek honorowy duńskiego króla. 
sejmu. Należą tu: ustawa 0 Bułądzie eejmu, usta | Gabinet duński odpowiedzizł, ża się temu stanie 
wa wyborcza, ręgula nin i doret zwołujący sejm. 
Zachodzi w tych projektach pewna zgoda z usta 
wami dla sejmów krajów zachodnich 


Królestwo Poiskie.. 


oświadczył, że rząd pruski uważa dopilnowanie wy. 
| korania zobowiązsń za swój obowiązek. Sama Danis 


śe 


CZAS z Wtorki 21 K*vietńia 1863. 


z lat 1851 i 1852 celem tymczasowego zastrzeże- 
nia praw niemieckich w obec najświeższego kroku 
Danii, jednak bez przesądzenia uchwały Baudesta- 
ga. Prócz tego dodano osobne o stanowisku z lat 
1851 i 1852 obu mocżratw sdpowiednie oświadcze 
nia celem nadania tem większego uacisku wspól 
uemu wystąpieniu, w którem protestają one prze- 
ciw zachowaniu się Danii. 
(D. n.) 


kradli dom, zabrawszy srebrą i kosztowności ceniońe 
około 3000 złr. Onegdaj właścicielka rzeczy zrabowa- 
nzch poznawszy owych góści swoich na ulicy w Kra- 
kowie, kazała ich z ra. W chwili aresztowania 
jeden z nich, podobno.. naz siskiem Rozwodowski, za- 
żył uiepostrzeżenie truciznę i mimo spiesznej pomócy 
nie mógł być ocalony; drugi jzostaje pod śledztwem, 
w którem wykrył już część rzeczy skradzionych. 

— Jako osobliwość dziennikarską zapisać warto, że 
bióro telegraficzne wiedeńskie dowiaduje się telegrafem 
z Gdańska o tem co wydrukowano w Warsząwie czar- 
ne na białem. T tak otrzymało ono 18go b. m. po 
poładnia telegram z Gdańską z doniesieniem, że -amne 
stya ogłoszona urzędownie w Warszawie 16go nie jest 
zgodną z telegrafowanym jej tekstóm. Tymczasem 
amńestyg tę można było mieć w Wiedniu w oryginale 
urzędowym i w urzędowym polskim przekładzie weze 
śniej niż gdański telegram. W każdym zaś razie z 
Warszawy do Wiednia przez Gdańsk nie zupełaie pò 
drodze, 


— Jutro we wtorek 21go kwietnia: Ś. Anzelma 
biskupa. 


Carogród 18 kwietnia. Sułtsn odpływa dziś |dnin trzech not, niępozostaje nam nie, jak powie- 
z Aleksandtyi i uda się jak jeat mniemanie przez | dzieć jutro, co nam w: ao spodziewać się po tym 
Kandyę i Smyinę z powrotem do Stambuła. Do-| kroku, który ma za sobą najżywsze sympatye En- 
mniemany potomek Skanderbega (o którym już ropy i który zasługuje na najbaczniejszą uwagę 
pisano. podczas zamierzonej w roku zeszłym wy- |rządu rosyjskiego." Pays mówi także o motywo- 
prawy Garibaldego na Wschód, Red, Cz.) zamie- | waniu tych not obawą powtarzania się niepoko- 
rza z. Neazolitańskiego wpaść do Albanii. Minista: jów w Polsce, a to motywowanie zdaje nam się 
rinm taryńskie dało jednak zapewnienia uspaka |być niezmiernie ważnem, bo poniekąd zawisłą 
jająca -pod tym względem. W t;ch dniach oczeku- czyni iaterwencyę od Bilnej woli samej Polsk). 
ją z Paryża 30 milionów franków jako pierwszą Utrzymanie pokoju Esropy zależy przeto, jak wy- 
ratę nowej pożycaki. Nadazedł tu raport zamyka- znają trzy rządy, od zaspokojenia Polski, Dopóki 
jący posiedzenia komisyi wojskowej w Belgradzie. | Polską nie uzna się zaspokojoną, pokój eur. pej- 
ski jest w ciągłem niebezpieczeństwie. 

La France, która dotychczas byle czem rada 
była zbyć kwestyę polską, dziś zaczyca mniej 
wierzyć W skuteczność opieta swoich artykułów 
i przyznaje kwestyj polskiej wysokie snaczeni». 
Wprawdzie nie rozrącza jeszcze o pokój, lecz nie 
śmie jaż ręczyć za jego utrzymaniem. „Co do nas, 
mówi ona, kwestya tą powianaby się jeszcze roz. 
wiązać działaniem dyplomatyczaem.« Dalej zaś 
dziennik ten mówi; 

„Los Polski ma to wielkiego, że łączy wszy- 
stkie opinie, rozdzielose zresztą co do innych 
kwestyj. Pociąga on je ka sobie, porywa je, a 
konser ratywni i liberalni jakichkolwiek jesteśmy od- 
cieni, jeden tylo pośród nas odzywa się okrzyk, 
skoro idzie 9 Polskę. Kwestya polska ma nawet 
ten urok, że pojednała rewolucyonistów i katoli- 


Sa W odpowiedzi na powyższy toast następnie odezwał 
się p. Hennessy: zd ó 

~ „Panowie! Żałuję że nig mogę przemówić do was 
waszym ojczystym fs wą nie waham się podzię- 
kować wam w mowie angie ej, w mowie wolnego lada, 
zawsze przyjaznego, a dziś życzliwego Polsce. Nie 
mogę się wstrzymać od wyrażenia wam mojej serde- 
znej wdzięczności za tę wiolką i niespodziewaną cześć. 
Dziękoję wam, że mi dajecie sposobność w tym starym 


Anglia. 


Morning Poste następnie się wyraża o interwen- 
cyi dyplomatycznej trzech dworów w sprawie pol- 
skiej: l 

Byłoby rzeczą darewną chcieć przepowiadać ja 
ką będzie odpowiedź Rosyi na noty: avgielską, 
francuską i austryacką, lecz niemożna taić sobie 
ważności interweucyi dyplomatycznej trzech dwo- 
rów. Niechcąc wywierać najmniejszego nacisku na 
Cara i nie wskazając mu. postępowania jakie ma 
zachować, nie można obawiać się „ażeby państwa 
które tformałowały protestacye ,. o„uściły Spraw ę 
polską, wystąpiwszy w. jej obronie, jeżeli gabinet 
petersburgaki odepchnie wszelką obcą interwencyę 
jako obrażającą. 


1862 i o wiele lat wprzód, Świat wynurzał wam płonne 
współczucie. W r. 1863 uczucie ustąpiło miejsca rze 
czy wistości, Świat obudził się spełnionym faktem Waszego 
życia i Europa znów wita Polaków w kole'swojej rodziny, 
Polska ma podziękować P.lakom że dziś jesteście na- 
rodem. Przęd trzemą miesiącami wybuchło powstanie; 
nabiera ono z każdym dniem siły i szerzy się po kraju, 


Wspomnieliśmy, iż znaczne siły rosyjskie dąży 
ły przeciw Lelowelowi w cela otoczenia go. Otóż 
duia 16 t. m. Moakale w sile 1000 ludzi ob3aczyji 
w samej rzeczy Lelewela w lasach nai Tanwis 
niedaleko « Tarnogrodu, lecz ten ż właściwą Bobie 
zręcznością i Śmiałością odkomenderówał kilkn- 
dziesięciu ładzi w cela wstrzymywania nieprzyja- 
ciola i zasłonięcia odwrotu, a sam uderzywszy w 
inną stronę przedarł się przez wojsko rosyjskie i 
marśzem forsownym zajął bezpieczne stanowisko. 
Stracił w tej: utarczce L-lewel 4 zabitych i 6 rap- 
nych, których przywieziono do Rieszowa. Zgioął 
tam także ksiądz Żółtowski. Pod Zamościem misł. 
nastąpić utarczka 16go, lecz nie wiemy o miej szcze- 
gółów. 

Wezoraj Moskale dawali Sygnaly. armatnie w 
Michałowicach i koło Igołomi, zapewne nowy od 
dział powstańców ukazał się w Krakowskiem. 2 
Miechowa, wywieziono ranóych moskiewskich i w 
ogóle zdaja Bię, "iż cofają wojska z tej okolicy. 
W Sandomierskiem nadzwyczaj słabe są siły ro 


minęła, że obopólne zaufanie istnieje teraz pomiędzy 
wszystkiemi odcieniami narodowego stronnictwa i że 
Rosyanie proponają układy i mówią o koncósyśch. 
Takie są rezultaty odniesione przez Polaków w Polsce: 
A jakże wielkie są skutki 4:7 zwycięztw jakie Po- 

Wszystkie wielkie mocarstwa europejskie mają | ls0y odnieśli po za obrębem Polski | D3 
w woki polskiej interes nie mniejszy iak Rosy: koerad sia Bre si Pati sid wii to Wat: 
Sama. Niemożna więę przypuszczać aby Car uwa. ą y 
żał jako płonny objaw hss czucia dla uciŝnionego | t206ci Polski, a poi a opiat krę. 
plemieńia interwencyę przedsięwziętą w chęci po. | skiej uważały + s EA m wre p = 
parcia interesów narodowych luda polskiego i cta | Rosyk to wypadki dzisiejsze PE PNE 
czających go narodowości: dectwo prawdzie, że nikt już o istnieniu Polski nie 

Ze. Prusy nie połączyły się z iunemi wielkiemi toe Wy Ry, KAJ zu at nko, roria an 
mocarstwami pochodzi stąd, iż w sposób nierozsą- ow ngi, ja Pi PENARE w Mah szą isa f SPY Er end 26-28 26 39.34 
duy. przyjęły politykę, która grozi dziś wzniecić Golda, iły Daea a i alchostee rti E groch a 4 50-52 -47 40-45 
pożar w Europie. Iateresa Prus i Austryi powinny- R. o jp h or a zone petycyć podawane do Izb. — Bzopak (sA 150 fant, brutto — —. — 
by być takież same w tej sprawie. -ancya, OKA dawna przyjaciołką, Poląki, i tym razem tai latek Kókioć EE EE 

Dwa te mocarstwa dozwoliły polskim swym pod | Wierna swojemu ucznciu, podniosła z zapałem głos| , Cony ni FUR ip opntasr słowy (G91, 
danym brać udział w rządzie. krajy. Mięszkańcy | Swój za sprawę waszą; Hiszpania, Portugalia, Szwecya, fantó™ wiedeńskich) talurów proskich -(po* 1:671, r: 
Poznańskiego i Galicyi zasiadają w zgromądze | Wreszcie Szwajcarya, ów. kraj soddawna przywykły do % M, Opróćz agio). 


ARR 
Gospodarstwo, przemysł i handel. 


Wrooław 16go kwietnia. Dziś praktykowsno. zęwy 
aanigpug: za 1 szefel praski (przeszło 14 garney) gro- 
szy srebrnych pruskich (po $ sent, w, a; oprócz lażg 


tak, aby. Rosya zrozumiała, że powinua ustąpić 


niach: berlińskiem i wiedę ńskiem. Powstanie w pam ay i aay mię, li> opia _Ozerwona przednia. - „000 16), — 161, |syjskie, a pułkownik Zwirow lękający się zape. kawie” której ma przeciw sobie ludy i rzą- 
Poleć! pod rządem ` rosyjskiem 'mausisło zaniepo i Wiktor Emanuel, potęgi. na nięszczęście wozdzielone l A kc E T Y ET Dy EEN Łopackiego, sypie wały i wzmacnia swą po- j 


Jeszcze takim językiem nieprzemawiała dotąd 
La France, która dla miłości pokoju zimno naj- 
częściej przemawiała o Polsce. Zmiana tą wska- 
zuje, że we Francyi uważają już dziś sprawę pol- 
ską za dźwignię wewnętrznej nawet siły Gesar- 
stwa. Przyznaje La France, że pod basłem tylko 
Polski stronnictwa we Francyi pojednać się dadzą. 

lndep. belge domniemywa aię, raczcj dowiaduje 
się z miejsca niemal pewnego, ża Rosya nie do- 
brze przyjmie reprezentantów trzech mocarstw. 
Depesza księcia Montebello miała w tej mierze 
objaścić w Paryżu prawdopodobną odpowiedź ga- 
biaeta petersburg:kiego, dodając, że jest prawis 
zdecydowaną rzeczą w rządzie rosyjskim, aby 
mniej lub więaej stanowczo uchylić interwencyę 
obcych państ». Zapewniają zaś, że nię tylko Fran- 
cya ale i Anglia nie poprzestaną ną odmowie i 
jeśli potrzeba nadadzą dzisłania swemu nacisk wię- 
kszy. 

La Patrle donosi z Lizbony, że w skutku przed- 
stawienia teatralnego na korzyść Polaków w obs- 
eności króla, poseł rosyjski czynił przedstawienia 
ministrowi spraw zagranicznych. 

Armia francuska ma być niezawodnie odwołaną 
wkrótce z Meksyku; idzie tylko o zadosyć uczy- 
nienie i zaspokojenie honoru wojskowego. 

Spadek papierów pa giełdach europejskich tha- 
macia po części doniesieniem sztokolskiem La 
Francć, iż Szwecya zbroi się na morzu, po części 
wieściami o rozkazach przygotowania uzbrojeń ma- 
rynarki francuskiej, a wreszcie wieścią z Berlica 
wyszłą, że gabinet petersburgski odrzucił żądania 
trzech mocarstw. 

W. Wiedniu głoszą, że Cesarz Napoleon napisał 
list własnoręczny do Cesaiza Franciszka Józefa 
w sprawie polskiej i tąkowy polecił wręczyć księ- 
ciu Gramont, -Presse potwierdza tę wiadomość jako 
pewną i dodaje, że list ten odnosi się do czasu 
przed stanowczem zdecydowaniem się ną noty ma- 
jące się wysłać do Petersburga; nie można przeto 
wśtpić, że list ów miał na celu pozyskać u Austryi 
poparcie w kwestyi polskiej. 

Pod oddziałem „Prugy* dajemy część rozpraw 
laby deputowanych z piątku. W. mich -minister 
Bismark stacął w takiej kolizyi z większością 
luby, iż dzirić się tylko można, że albo jej nie- 
rozwiąże, albo Izba samą nie sprowadzi jakiej 
katastrofy. Minister objawia jej wyrażnie wzgardą. 

Wiadomo, iż rząd włoski, który w pierwszych 
czasach wystąpienia kwestyi polskiej na widownię 
polityezną, objawił wprawdzie swoje współezucie 
dla sprawy polskiej, ale w Izbie deputowanych 
minister spraw zagranicznych usprawiedliwiał się 
4% obojętności swej dla Polski tem, że Wł:chy wiu- 
ue są Rogyi wdzięczność za uznanie królest wą” 
włoskiego. Od tego czasu zmieniły się rzeczy, gdy 
jak głoszono, Cesarz Nzpolcon uczynił w Tary nie 
zapytanie, czyby Włochy nie stawiły w pomoc 
60,000 żołoierzą na żądanie. Zdaje Się, że Cesars 
Napoleon zusłazłszy się z Austryą na tem samem 
polu działania, zaniechał tego zamiaru, leez mimo 
tego stosucki między Torynem  ą Peteraburgiera 
musiały się znacznie pogorszyć, bo jąk podaje 
L’ Europej w artykule komunikowanym sobie, a 
przeto jakoby oficyalnym, poseł rosyjski w Tary- 
nie hr, Stackelberg, który otrzymał był od swoje- 
go rząda pozwolenie zamieszkania czas jakiś we 
Fiorencyi, i tam od kilka tygodni bawił, nagle 
odjechał stamtad W przeddzień przyjazdu króla 
Wiktora Emaunelą do Floreueyi. Wypadek ten, 
mówi L’ Europe, tak przeciwny zwyczajom dyplo- 
matycznym, nasuwa wiele komeutarzy. 


koić Prasy i Austryę, i mocarstwa te pragnąć mu- 
siśły aby-jaknajrychlej koniec. wzięło; lecz Prusy 
dały dowód: pożałowania godnego' braka przeni 
kliwości 'zaprzęgając się do polityki rosyjskiej ; 
przyjmując na siebie część nienawiści, która spa 

ua Rosyę. Gdyby Prusy pozostały były bier- 
nemi jak Austrya, mogłyby dziś rzucić wagę wś 
ua szalę przeciw polityce, która je stawia w nie 
bezpieczęństwie równie jak samo cesarstwo ro: 
Byjskie. 

Zamianowauie jenerala Berga najwyższym do 
wódzcą w Warszawie uważane jest powszechni: 
jako Bkazówką ża Cesarz obierze politykę prze 
wlekają. W. Ke. Koustunty wa wrócić do: Peters: 
burga z Wielopolskim. Mówią że jest on bardzi 
oburzonym przeciw Polakom i że doradzsł osta 
teczne środki. Na niego więs spada cała wina. 
Sprzecznie z żądaniem ludzi najdoświadezeńszych, 
licząc w to hr., Orłowa, nalegał on aby wykonane 
pobór, i ladność, którą chciano siłą wcielić szere- 
gi, powstała. r i 

odzicnnie powstanie się Bzerzy, a sztandar ro- 
koszu powiewa dziś w prowincyach ościennych 
właściwej Rosyi. Zwracając wzgląd na ogromny 
obszar prowincyj polskich podległych Rosyi 4 
nadto na natarę krajn i jej nieprzebytych lasów, nie 
zwyciężone przeszkody zdają się stać w drodze 
dzieła Rosyi, Mniemano że powstanie zakończy six 
z rozproszeniem oddziału Lsngiewicza, lecz prze 
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egląd Polityczny. 
Depesze telegraficzne. 

Monachium 18 kwietnia. Dzisiejszń Baierische 
Ztg donosi urzędowaie: Polegają na prawach 
dyrastyi bawarskiej do trona greckiego, zawaro- 
wanych istniejącemi traktatami i konstytacyą gre- 
cką, nie zanosila dotąd Bąwarya: proteśtacyi prze 
ciw wiadomym wypadkom, Kandydatura jednak 
księcia Wilhelma i położenie w jakie wprowadzo. 
ną została przez to ta sprawa, wkłada obowiązek 
przerwania dotychczasowego milczenis, Ozżólnikiem 
przeto wydanym do wszystkiah poselstw bawarskich 
z dnia 12 b. m. zastrzeżone zostały prawą dyna- 
styi bawarskie na koastytacyi oparte, a oraż zało- 
żony jest protest przeciw wszelkiemu aktowi pra 
wa te-przesądzającemu. Baierische Ztg ogłosi wkró- 
tce osnowę tego pisma. 

Turyn 10. kwietnia w nocy. Komisya, której 
senat polecił przeprowadzić dochodzeńie z powodu 
śledztwa” odbywatego w domu senatora księ- 
cia Santa Elia-w Palermo, oświadczyła, że nie u- 
bliżono w-niczem prawom senatu; W czasie roz: 
praw mad budżetem dochodów Minghetti, stwierdził 
powiększenie się wpływów z wielu pidatków. Za: 
pównia on, że sprzedaż dóbr Państwa odbędzie się 
w kilku latach, i wkrótce nastapi ujedaostajnienie 
opodatkowania, W Izbie deputowanych interpelo- 
dwat. Laporta względem stanu Sycylii: Minister spr. 

wewnętrznych. obwieścił, że projektowane są kroki 
względem przywrócenia na wyspie. bezpięczeństwa 
publicztego i usy okojenia umysłów, Następnie pro» 
wadzono długie rozprawy nad tym przeduiotem, 
a Izba powziąwszy tświadóżenie ministra do wia. 
domości, przeszła. do- porządku dziennego. 

Turyn 18 kwieętuia w nocy. W. Izbie deputo 
wanych Lsevito wniósł projekt do prawa npówż- 
żniającego ministorynm do publikowania ustaw ty- 
czących się wielu spraw publicznych, a które u- 
chwalone były na radzie ministrów za udziałen, 
komisyi, złożonej z deputowanych i. senatorów. 
Opiera on swój wniosek n | konieczności załatwie. 
nia bieżących a nagłych potrzeb administracyi, 
tudzież na przewlekłości dróg konstytucyjnych. Po 
krótkich rozprawach, w których Boggio wykazy- 
wał niekonstytacyjność takiego. wniosku, Izba po: 
stanowiła wzięcie wniosku pod rozwagę (który za- 
pewne odesłano do komisyi). Następnia rozpoczęto 
rozprawy ned budżetem ministerstwa Sprawiedli 
wości. Ricciardi użsla się ha zły bieg wymiaru 
sprawiedliwości w prowiueyach połądniowych i na 
sumaryczne egzekucye rozbójników. Miceli dodaje 
kilka uwag w tej samej myśli. W skutku tych 
wyłuszezeń, w ciągu których minister Pisanell, 
protestaje p:zeciw twierdzeniom pomienionych de- 
putowanych, Izba odroczyła Przedmiot tea aż do 
złożenia raportu komisyi wyznaczonej- do rozpa 
trzenia się w sprawie rozbójnietwa, : 

Londyn 18 kwietnis. Doniesienia z Nowego 


zycyę w Staszowie. 

Dania 17go kwietaia oddział polski liczący 500 
ludzi wybornie uzbrojonych zajął miasto Pyzdry 
w Kaliskiem na granicy. Zameczek objął dowódz- 
two po Cieszkowskim. 

Nasz korespondent z Warszawy podaje wyżej 
szczegóły o utarczce pod Babicami, widać z nicb, 
iź z każdym dniem Moskale w coraz dzikszy spo- 
sób prowadzą wojnę. 

„Pod wymówką księgosuszu, Prusacy wciąż wy- 
konysują konweacyę z 8go lutego. P. Bismark 
nie ma już odwagi przyznawać się do niej, ab: 
też nie wykonywać jej. Smutae to położenie. 

Moskale zaś widząc, iż powstanie coraz bardzi j 
się wzgmaga w siły, i że nigdy jeszcze nie był. 
tak silae i tak ogólne, przewidując przy tem, i 
nieuda się jaż im więcej jakiemó zoaczaiejszer 
awycięztwom zachwiać wiarę Europy w powatanie, 
gioszą telegramami z Warszawy, iż juž powstai: 
niema, lecz tylko kilka pieznacznych band i że 
wojsko podzielone na kolumny ruchome wytępi je 
niezadługo. To ostataie twierdzenie obraca się sam: 
przeciw moskalom, głoszenie bowiem zwycięzty 
przed odniesieniem ich, to najlepszy dowód, 
iż rząd sam w nie niewierzy. I jakże w vie 
ma wierzyć z tąkiem wojskiem, którego niendol- 
ność prawie 'więcej jeszcze zadziwia świat. niż 
go obuczają popełniane przez nie okrucieństwa j 
mordy zwykle towarzyszące niemocy. — A tak 
kiedy telegramy głoszą przyszła zwycięstwa Wit. 
geustein w Kole, a Zwirow w Stsszowie lękzjąc 
się napada tych mało znaczących band f rtyfikuj: 
się i wzacniają wałami swe pozycye. Jedno wię. 
z dwojga: albo wojsku moskiewskiemu brak odwag 
albo też owe bandy 'więssią mają wagę jakby 
chciały telegramy warszawskie. 

Wyszedł w Warszawie, 13. kwiętnia N, 3 Stra 
żnicy z drogiego rokn. í 

Rady miejskie w calem Królestwie idą za przy 
kładem rad powiatowych i podają się do dymisyi 

"Dziś na stacyi kolei żelaznej w Poraju akazały 
się pikiety polskie, nie wiemy jednak z jakiego 
oddziała, 

Dochodzi nas w tej chwili wiadomość, iż w Sie. 
radzkim we wsi Rychtowie oddział Urbanowicze 
zaatakowany był w nocy z 15g0 na 16ty; po zaciętej 
walce Urbanowicz rozdzieliwszy swych ludzi ns 
trzy części wymknął się moskalom. W Płockim zač 
16 t. m, Polacy stoczyli pomyśluą utarczkę pod 
Kwaśniowem. Moskale cofaęli się. 

Pułkownik Czechowski szczęśliwą szarżą swyct 
ułanów odparł 160 t. m. moskali od Grabowe:, 
miasteczka położonego między szosą radomsko- 
sandomiergką a Solcem. Następnie zagłębił się 
w lasy. Moskale zaś po jego odejściu strzelali di 
miasta i zabili 5 ladzi bezbronnych. 

W sobotę miały być wręczone w Petersburgr 
noty trzech mocarstw w sprawie polskiój. Dotych 
czas jeszcze nieznaną jest ich Osnowa, a nawet c 
do pobieżnćj ich treści ogólne tylko krążą domy- 
sły, Constitutionnel i Pays dają 0 tych motach rie 
jakie wyjaśnienia, a mianowicie, że lubo różciąc 
8'ę eo do niektórych puaktów, mają one jedpaks 
myśl główną, idą tym samym biegiem idei, a sa- 
ma tylko nota angielską trzymając się raz obranćj 
drogi w nocie z d. 2 marea, opiera się i tym ra- 
zem na traktatach z r. 1815, Constitulionnel moty- 
waje w ten sposób myśl interwencyi trzech mo 
carstw, iż celem jéj jest „przeszkodzić ponawia 
iu się peryodyczńemu wstrząśnień, które mogą 
zagrozić pokojowi europejskiemi,* Pays jadnićj 


się tłumacząc, mówi: Farini jekt niebezpiecznie ch odmiekozsni 
TAY EA dowi -aji SERTA arini JeSt niebezpisczaie chory na odmiękczenie 
n4127 dwory dały rządowi rosyjskiemu jedna mósga i niemasz nadziei, aby odzyskał zdrowię. 


kowe Upomnienia, radziły ma i żądały od niego 

w imienia spokoju Earopy “tych samych „rzeczy a iai.i4$$ a 
z temiż samemi raleganiami. Po stwierdzeniu ta 5 | n sBiat; 

kiem zgodności, po ustalenia w ten sposób cha Antoni Kłobukowski redaktor odpowiedzialny. 
rakteru zbiorewego kroku za pomocą jedaobrzwis- 
ych imstrakcyj danych posłom trzech mocarstw 
w Petersburga; po wręczeniu w jeduym zapewne! 


w dążeniach i intefesach swoich, łączą się jednak w 
sympatyi ku Polsce. Całą Esropa jest za Polską, al 


niej jest jed: n tylko rząd rosyjski. Lecz o ile dn 
się wownętrznę siły i zewnętrzne położenie Po ski, o 
tyle upadła i osłabła Rosya, tak iż śmiało rzec można, 
że nigdy tak bezsilną nie była. Wasza zaś 1arodo* 
wość, Panowie! nigdy nie rozkwitała bujniej, i dziś 
nikt nie wątpi, że stanowcze odniesie zwycięstwo. Nie 
byłem nigdy człowiekiem tranzakeyi i nie wierzyłem 
w koncesye ; dziś jestem przekonany, tak jak tu przed 
wami stoję i z wami «mówię, że -czaa jest niedaleki, 
w którym Polska niepodległość swoją odzyska, A wtedy 
Panowie! tak jak dziś do was przemawiam, przema- 
wiać w Warszawie będę do posłów własnego sejmu i 
członków polskiego Rządu. * ; 
Mowa ta przyjętą została hucznemi oklaskami. 
Przy oddaniu jakó upominku od obywateli puharu 
z monetami polskiemi przemówił p. H. Wodzicki: 
wskazywał jak instytucye wolno w wolnych narodach 
kształcą ludzi na obrońców wszelkiej sprawy zacnej i 
słasznej, dla tego to w parlamencie angielskim, w naj- 
gorętszych nawet czasach, kiedy rozwijanie pomyślno- 
ści materyalnej ludów zdawało się nie już najważniej 
szem ale wyłącznem zadaniem ludzi stanu, zawsze zna- 
leźli się z poświęceniem i wytrwałością sprawy polskiej 
broniący mężowie ; po tych to mężach wziął niejako 
spuściznę członek parlamentu, którego mamy zaszczyt 
ugaszczać między nami. Prosił ro wyd aiy o 
fiwnie, płomień coraz bardziej się szerzy. Zadzi | Hennessy, gdy stanie niedłago na wolnej i szczęśliwe 
maaa aj Pa POREZO nieda aly my wa io Poniedzki prada Bra 
tłomaćzyć inaczej jsk przypnetczając że armia ro TAC RES k eg a 
odd, PN rogą jest Polakom przyjaźń wolnych narodów i za 


syjska utraciła karú ganan i ; i 
: Ea miss .|pewnł, ze nigdy oni od myśli narodowej nie odstąpią 

Hm opad oi a par z Kamie e prosił, aby, wyraził przekonanie, że sprawa polska jest 
: p przy, sprawą bez rozwiązania, której ani pokojowi świata, 


dos owe sdi jest z postępowania z niem za DPI polana a ES ta gp 
i zita 7 sal il no | TÓW a, owych ludy gniotących, stałej pewnej pod- 
I rejon i stawy wyraleść nie podobna. Tłomaczył nareszcie mó 
cie i „| wiący i ograniczoną liczbę uczestników i skromność 
Podczas wójny kr mskiej gdyby powszechne po 2 
wst»nię dobrze było uorganizowane, Rosya nieby- R, , wy i okropnemi wypadkami, które w naj- 
łaby mogła powst gé prąd zaburzenia, Być to | bliższej okolicy zachodzą i żałobą, którą naród się 
py P be! aby w "którejkofotók innej | blekł. 
© "od 'rozbi Polski, Rogya (2asvjdówała Bię w| Następnie P. Lucyan Siemieński powiedział 
położeniu tak rospączliwem, W jakie jest dzieiaj, | następujące wiersze, którym towarzyszyły liczne oklaski: 
W r..1854 armie jej były wierne, dziś są nieza: Jak uczcić męża szczytnego zawodu 
dow.lone. Dziś powstanie zbliża się do granie i Co O'Connela spościzną dziś włąda?.... 
przewidzieć możemy wybuch rewolacyi w prowia- Czy po. piastowsku złotym plastrem miodn, 
pyach rosyjskich. Jeżeli wojska rosyjskie były| `- Czy bachmatami hetmańskiego stada, ~ 
bezsilnemi do przytłamienia powstania w Króle-.|. Czy, Żółkiewskiego szablą znaną świata 
stwie, Ranerne > pienavidsij rząd 4 Cay też przypaścić do indygenstuj - 
wca le z niemoż ua e, a y przytłu nik 0- S e > NC RÉE sza CUŻ 
wstanie sepel asepi lai jmb 83 W > 
Im bardziej Rosya posuwsć się będzie 'na dro: 
dze cywilizacyi , tem bardziej „słabnąć musi rząd Lecz odkąd matkę na krzyżu przybito, 
kry A s j ało Toż + jat zda 12 Dziatwa u siebie zeszła o z 
x Niema bachmatów,. demeszką nientnie 
SS "w ay absolatnie panować jak ón I miodu niema, bo miód zjadły tratuie, 
Instytacye doępotycaj asiwa na pół barba: 
Tzyńskiego rang p BĘ, em prądu cywilizacyj. 
Cesarz! wiedzieć powinien, że niemcże zarazem 
oswobadza ć niewolików i obchodzić się z ich da 
wnęmi panami jak 2. niewolnikami, Droga jego 
Zasianą jest tradacściami, lecz niemądrze postąpi 
Jeżeli zaufa skutkom siły brataluej.! 
5 AN rog EYES .+ e 


_ © tak tu niegdyś król z Rzeczpospolitą 
Przyjmował posły i goście wyborne... 


Qzemże cię uczcić? — Chyba wróżbą starą, 
Wyjętą z księgi sybillińskiej gminu, 
A zapisaną, kiedy Naród z wiarą 
W Imie Maryi porwał się do czyou, 
A Ukrainiec w proroczem widzęniy 
Mówił o Polski mękach i zbawieniu. 


6 


- Choć niby mglista treść tej przepowiedni, 
DNIO ) BI z wag tam mówi coś o za i , 
nika miej e z tamtąd najpierw dla nas się rozw ni, 
Bro soowa | zagraniozna. A potem Tarek przyjdzie poić. konie... 
Patrzcie! jak drgnęło życie pod całanem.... 
«się o godzinie Bej wieczorem w sali tutejszej re- |. Gościu! tyś pewnie tej wróżby zwiastunem! 

W końcu wniósł p. Hennessy toast za zdrowie ran- 
nych i pomyślność sprawy polskiej. Kiedy po skoń: 
czonym obiedzie ukazał się w oknie sali Resursowej, 
dały się słyszeć liczne okrzyki zgromadzonej na ulicy 
publiczności, które towarzyszyły następnie wracające 
mu pieszo z odkrytą ciągle głową do mieszkania se- 
go pod „Baranami*. 

Na wieczorze danym dlą p, Hennesseya przóz br. 
Feliksów Mycielskich ofiarowały damy czcigoduemu go- 


ściowi Album z fotcgrafiami csób związanych z wy-| Jorka z d. 529 b. ią: W i 
padkami ostatnich dwu lat, oraz g wielką liczbą foto ai ` poj 4 I a 


a bluff niepowiodła się i wróciła do Ycnagspoint. 
grafii osób zamieszkałych w Krakowie, kobiet źczyzn. | 258 h 1g i - 38BP 
— Dziś ihano ii 14tu powstańców 4o Oto: Admirał Farragut wziął pod Vicksburgiem jedne 
nica, a przywieziono z Bochni i Rzeszowa 12 innych, | łódź kanonierską separatystów. Mówią, że pobó. 
którzy przybyli z Królestwa. murzynów w krajach wolaych będzie zaniechany. 
; 1 . gp sat 
Londyn 19 kwietaia. Wedłag doniesień z No’ 
wego Jórku z d. 8go b. m. flota Unii opuścił: 
gie sprzedać zemknąwszy z obozu, a potem zaciągnąć | Port Royal, W Charlestown stan zdrowia jest do 
n „i ue „ajdsteła w tym samym = — to się| bry. W Richmond nastąpiły rozruchy z powod 
jaż zda ".0 przed parą dniami przytrzymano tu braka ż ści, 1 WIÓGOn. kojność 
je dwóch ywności, lecz przywiócono Bpokojność. 
w. Krakow | powstańców, którzy się gorszych Krążą wieści, że wojska Unii wylądowały w 


sprawek dopuścili. Przyjęcj bowiem przed kilkoma > f 
dniami gości nie w a, domu obywatólskim w | Seabrooks pod Charlestown i zajęły pobliską tegi 
ostatniego miasta wyspę Coles: 


Ly 


TYM wzięło udział liczne. grono obywateli wiejskich 
„miejskich, -złożone przeszło % sta ogób. 
mda pierwszz wzniósł toast poset hr. L e'o z Skorupka 
w języku! angielskim, mniej więcej. w tych wyrazach: 
ako. „poseł miasta Krakowa mam obowiązek ró. 
wnie jak prawo być pierwszym W Wybtrzenju Pann 
wdzięcśności, jaką Polska jest dla niego przejęta. gzja. 
c -praw- tyłokrotnie a tak wymo. 
wanie podjętą w. parlamencie angielskim zamieściła w 
cerca każdego Polaka imie Hennesseya obok imienia 
naj wieraiejszego przyjaciela sprawy naszej lorda Da- 
dley Stuarta: Zadanie jakie. Pan przedsię wziąłeś nie 
będzie płonnem ; już dziś sympatya tak powszechnie 
obudsona W narodzie angielskim, jest rękojmią, że przy 
sta owczem 7 Sie sprawy polskiej nie braknie 
DR potężnej rząda angielskiego, 
à Liczba M obecnych nië yt toczy ścią l tych, 
którzyby byli pragnęli uczcić, takiego goscia i złożyć 
mó INSAN wdzięczności. Okoliczńości: nakazują 
ham wstrzymywać 89 Od. biesiad hucznych, q wszy. 
stkie obszerniejsze Sale Zajęte gą przez rannych, Niech 
żyje p. Hennessy obrońa Polski | i 


— o A —- 


Tarnowie, uśpili domowników winem zaprawnem i o 


[CZAS z-Wtorku 21 Kwietnia 1863. 


Kurs papierów publicznych i pieniędzy. 


— 


Kraków 20 Kwietnia. żądają | plecs 
Banknoty polskie za 100 złr.n.zły.| 395 | 389 
Ruble sr. nowe na m. pols. agio „ | 104 | 103 
Talary pruskie, sa 150 złr. now. tal. | 904 | 894 
Srebro nowe „ » » « » e „ „złr.j 112; | 111} 
Półimperyały rosyjskie. . »« » » | 9 30 | 9 15 
Napoleondory 20-fr.. . « +» * » | 9 6 | 8 92 
Dukaty holenderskie ważne » » n | 5 38 | 5 30 

„  snmsryackie . » e e» 538 | 5 30 

Listy zast. gal. s kup. na m. kon. „ |62,— |81; — 

n „ia aqs wal. 8. „ |783— |17i— 
Obligacye indemn. z kuponemi „ |76 50 (15 50 
Pożyczka nar. s r. 1854 bez kup, „ |311— /80; — 
Akcye kolei gal. bez kup. i bez 

dywidendy s wpłatą połną . 215 | 213 
Listy sastawne polskie s kup. . sip 101 1004 

aś p m 

Wiedeń 20 Kwietnia. (telegr.) sir, oani. 
SP EREE EO EAT 735 — 
5 A Pożyczka narodowa. » «+ » » 81 20 
Akcyo banku narodowego wiad. . 798 — 

„ banka kredytowego. » « » 203 20 
Brebro-. s.. ie opo 07 0090* 0 112 50 
Londyn, 10 funt. asterl. - « » - 113 40 
Dukat pojedynczy. . « » » * + > 5 45 
O G a 

Wiedeń 18 Kwietnia. 

Fożyczka skarbowa: 

5%, Metaliki na wal. anatr, . © + | 71 80) 71 7: 

5%, Pożyczka narodowa +» » » * 81 70/ 81 60 

5%, Metaliki na mon. konw. - * | 76 25) 76 15 

5%, Oblig. indem. niżazćj Austrji - z pa = 6 

59 w ... — 

so mo» _ chorw. stow. bar, | 75 — | 74 25 

5% s 3 cyjskie . . . | 74 50 74 — 

5% „  „  bukowińskie . . | 13 25) 73 75 

5%, „  _„  siedmiogrodskie. | 78 50| 73 — 

5%, Pożyczka nowa wenóckś. . . | — — 

5%, Banku narod. 6 letnie. . » » 104 80 
. a a 10 letnie. . » » 101 25 
x » „ 12 miesięczne. . ji 99 75 

n losow.w wal. austr, 86 — 

4%, Tow. kred. galicyjskie. . - « 76 - 

Pożyczki loteryjne: 

Losy poź. skarb. zr. 1839 cale. . 153 50 
x z „ zr. 1854 na 4 Je 94 
nick zwiad całe. . 15 

Bilety rantowa Como. . « » * + » = 

Losy zakładu kredytowego. - » * 132 £0 
a tryestaskie na 4!/, A aj ... m TA 

żegł . na aju.. » 

r aai Kotedzaogć 59 46 s: 97 — 

„ Księcia Balm 9 40 » i8 — 

„ Księcia Palffy „40 g 36 73 

„ Księcia n 40 s | 35 10 

» Hr. St. Genoia s 40 s | 26 85 

„ Miasta Budy „ 40 » 26 25 

„ Ka. Windischgrhts „ 20 » 81.— 

„ Hr. Waldstoin 5%.» 23 25 

„ Hr. Koglewicza RUM 16 25 
Akcye bankowe i przemy : 

Akcye banku narod. SUStY. + » » 799 — 
„ zakładu kredytowego + . » 206 30 
=»  źeglugi wój na Dunaju 437 — 
» kolei ocnćj Ces. Ford. . gie 5 

OW] co © e o © — 

rA iij Ces. Elfb. 154 75 

» s» Pardubickiéj. . . » » '34 30 

9 n» Nadcisaźskiój. . . . 147 — 

s „ Południowój.« + « » 1264 — 

b » Galicyjski - - + » 314 — 

Kursa zagran. (3 miesięczne) 

Amsterdam 100 sł. hol. . a 34 SZ 

Augsburg 100 sł. nadr.. . |E 4 f4 30 

Berlin 100 talar.. . . « - |8 $ "a 

Frankfurt n. M. 100 zł. nade. |-5 $ 94 40 

Genua 100 lirów piem.. . VĄ 6 u 

Hamburg 100 marków . - (2 3 83 70 

Lipsk 100 tal. . . e » « - | 4 ai 

Liworno 100 lirów . . -+ » 6 PO 

Londyn 10 funtów . + » « [S 4 |111 90111 89 

Paryż 100 franków. . . . JO 4 | 44 45) 44 35 


Waluty: 
15 45) 15 35 


5 £8 


. dukaty na wagę » > « 5 40 

z „ ob ow$ « » | 5 40) 5 38 
Złoto al marco. « +» « + + » + | — de 
Napoleondory. . » « « « « » » » | 990 8 98 
== NAPEÓS EOT 
Luidory » S «22:33 ** 9 15) 9 10 
Suworeny fia 4700915 0+ gr 30) 11 25 
Im e ...... 20 9 15 
Ea. : ..... 111 50/111 25 

„ kupony, >e « » » e » sje |111 BOJLI1 25 
Tąlary związkowe . « » » » » » | 1 674) 1 66) 
Pruskie bilety kasowe . + + + « | 1 67)| 1 66; 
- Lwów 17 Kwietniz. 
Dukat holendsrski . . » » + e» zie 

austryacki, apade 4,0 © 5 36; 5 
Półmperyał rosyjski.. . - - - - 928 | 9 11 
Rubel rosyjski,  » « « « « » + | 177 | 1 74; 
Talar poatea szynie dJA08. 0019 
Listy zast. bez kup. W. ausir . 

3 = a s WMON.k. 63 |79 83 
Obligi indemn. bez kuponu. . - - [74 60 |74 20 
Pożyczka narodowa bes kuponu . - |81 68 |80 95 
Akoya gal. kolei żel. Karela Ludw. 5 — 3123 75 
| GT 

Warszawa 17 Kwietnia. 
Półimporysły. « . . . =. +rebli $= r 
Obligi skarbowe - + » » » + » |89 6 | — 
kupon.. s.. — |— 15 
Listy zastawne III okresu . . rubli|14 97 [14 94 
kupon + » » » » Ji 19 
Akcys kolei żel. warszawsko-wied. .|19 — |78 50 
5 w n» Warszaw.-bydgosk. {90 — | — 
-- Wrooław 18 Kwietnia. ciej 
Banknoty austr. w mon. nowćj. . | 90] | — 
Polskie bilety bankowo.. - « » « | 914 | — 
„ Listy zastawne... « + « + 91 a 
Posnańskie Listy stę tę .. 108ł = 
1/9 4 I 
Obligi kolei kak.-sriąskiój.. . . | — | — 
— paryż 13 Kwietnia, 
Renta 3%, + * © + + + + + + 6 69 80 > 
T Londyn 13 Kwietnia. A 
Konsole . . «. + * ** ++. + 923 


R TAC A 


Pociągi osobowe na kolejach żelazn. 


Odchodzą: 


2 Krakowa do Wiednia 1. rano; 3. 80 po po- 
łudniu =: do Warszawy © 8 rano. = 
do Maczek 3. 30 po południu (gdzie 

* nocuje) = do Wrocławia 8 rano. = 
do Ostrawy (przes Bogumin (Odorkeg) 
do Prus) 8 rano. == do Lwowa 10. 
rano; > 30 wieczór — do Wieliczka 
11. reno. 
s Wiednia do Krakowa 7. 15 rano; 8. 30 wieczór. 


s Granicy do 6.30 rano; 11. 27 prze 
południem; 2 15 po południu. 
ze do Granicy 11. 16 przed południez: ; 
2. 26 po południa; 7. 56 wieczór. 
ze Lwowa do 5.10 rano; 5, 20 wieczó: 
Przychodzą: 


do Krakowa s Wiednia 9.45 rano; 7. 45 wie- 
ezór — z Warszawy 05.18 po polu- 
dniu, = s Wrocławia i Warszawy 9 
45 rano; 5. 27 wieczór = s Ostrawy 
(przez (żeber Pra $. 
27 wieczór — se Lwowa 3. 54 po po- 
ludniu; 6. 15 rano = s Wieliczki e 
20 wieczór. j 

do Lwewa s Krakowa 8. 32 rano; 8. 40 wieczór. 


Przyjechali od 18 do 20 Kwietnia. 


HOTEL DREZDEŃSKI. Antoni Szańkowski w?. 
dóbr z Dąbrowy. Zdzisław Fijałkowski ob. z Ko- 
sowio. Kazimierz Kinfowski student z Pokrzywni - 
cy. Mao Ferran ob. z Manszestru. Józef Sulimireki 
wł, dóbr z Rączek. Stanisław Jabłoński wł. dóbr, 
Karol Minter ob. z Warszawy. R. Soh.fkorn o. k 
inż. z Wiednia. Emil Borel ajent handlowy z Pa. 
ryła. Samuel Kosecki wł. dóbr z Radomia, 

HOTEL POLLERA, K. B. Green, Gerhard Ketzer, 
Jerzy K!eissen kupcy," Emil Schiffer dyr. fabryki 
s Hamburga. DB. Hammer kupiec z Głiwio. Karol 
Haas fabrykat z Badu. Æ. Grinblatt ajont handl, 
z Wiednia. 


(2239) 
LUDWIKA z DENKERÓW 


MAŻEK, 


po, dłagiej a dolegliwej chorobie opatrzona 
ŚŚ. Sakramentami w dniu 19 Kwietnia 1863 
r. zasnęła w Bogu. 

Pogrążony w żalu mąż wiąz z matką i ro- 
dzeństwem zmarłej, zapraszają krewnych, przy- 
jaciół i pobożną publiczność na wyprowadze- 
nie zwłok z Pałacu Wielopolskich w dniu 21 
b. m. o godzinie 4tej po południu, zaś na 

żałobne Nabożeństwo 

W KOŚCIELE 00. KAPUCYNÓW 
dnia 22 b. m. o godzinie 10ej odbyć się 

mające. 


T 
SZCZĘSNY GNIAZDOWSKI. 


(Wspomnienie pośmiertne.) 


Śmiercią bochaterską pod Grochowiskami, po- 
legł kochany przez kolegów, poważany od prze- 
łożonych, nieodżałowany dla rodziny, pełen 
nadziei i celujący w naukach 19toletni mło- 
dzian Szczęsny Gniazdowski z Krakowa. — 
W oddziale zuawów Polskich do których się 
w Ojcowie jeszcze zaciągnął, walczył już pod 
Miechowem z największym zapałem. Wdarłszy 
się z szeregami kolegów na cmentarz tamtej- 
szy, Ścierał się walecznie z wypartymi przez 
nich moskalami, skąd następnie Śmiało aż do 
rynku dotarł — ocaliwszy życie niemal cudem 
tylko; bo z jakich 40 strzałów padło tam za 


ż|nim — kiedy go minęła śmierć; przeznaczona 


mu o miesiąc później (po niejednej utarczce) 
na polu sławy pod Grochowiskami. — Tu pra- 
gnąc rzucić się na działa moskiewskie, gdy 
wyskoczywszy z szeregu pierś w pierś zetknął 
się z wrogami, położywszy w, okamgnieniu 
jednego bez Życia a przeszywając drugiego 
na wylot bagnetem, z którego ziober pasując 
się, wydobyć go usiłował; poległ właśnie w tej 
samej chwili, ugodzony dwiema kulami w piers 
i samą głowę. 

Nadbiegli koledzy, żałowali go niezmiernie; 
waleczny pułkownik zuawów oddał mu zaś 
nadto najchlubniejsze uznanie: iż to był jeden 
z najwaleczniejszych, którego jeszcze z pod 
Miechowa pamięta. — Nieznużony w trudach 
gorący gdzie przyszło na ochotaika, pełen za- 
pału i poświęcenia w boju a nadewszystko 
ochoczy do rzucenia się na działa, położył 
tedy bohaterski młodzieniec Życie swe pełne 
nadziei, jako krwawą ofiarę za ziemię i wiarę 
swych cjców. 

Cześć przeto bochaterskiej pamięci Jego, dla 
której uwiecznienia, te krótkie zapiski posłużą, 
Niezapomną go zaś nigdy ani koledzy Jego 
ani bolejącą i liczna rodzina; do której — 
przeczuwając iż dziś lub jutro położy życie 
na polu boju, z wszelką determinacyą dono- 
sił o sobie, a w ostatniem doniesieniu temi 
słowy list do siostry zakończył: świadczącemi 
o skromności i poświęceniu zacnego młedziana 
a wypisanemi przez nas dla przytoczenia w tem 
miejscu na chlubę poległego tak“ szlachetnie 
Szczęsnego Gntazdowskiego. 

„Tyle więc tylko powiem o sebie, iż jeżeli 
„w onej wyprawie cudownie tylko ocalałem — 
„tą razą zdaje mi się tak się nie uda. Nie spo- 
„dziewam się cudów; bom ich nie wart; 
„żel mi tylko, że tak łatwą dla mnie zdaje 
„Się Śmierć i wszelkie cierpienie, jak może 
„rzadko komu. — Ciebie więc o błogosła- 
„wielhstwo znowu, a J... kochaną o, modli- 
„twę proszę.* Szczęsny. 

I poległ — jak na Polaka przystoi po bło- 
gosławieństwie i modlitwie! — Pamięć za- 
cnemu ! (2350) 


* * 


| FiA kameralny Polak, wdowiec, 58 lat 
mający, który w r. 1849, 1858 i 1859 urząd ka- 
meralny Nadleśny czasowo prowadził, a któremn u- 
rząd kastnera z widokićm reprezentanta peńst«a był 
urzędowo proponowany, wysłażywszy lat zwyż 41 
bez zmazy, mając calą pensyą zabezpieczoną posiada 
oprócz tyloletniej praktyki: a) Świadectwo we Lwo- 
wie publicznie złożonego lasowego eg:aminu, b) De- 
kret ok. krajcwej finansowej Dyrekoyj, jako znawca 
do wszystkich lasowych komisyi. c) Uzdatn'enie oraz 
pełnomocnictwo do zniesienia lub uregulowania słu- 
żcbnictw x zastępstwie w. kamery. d) Uzdatnienie 
do różnych budowli, także tartaków, potaźni ete. e) Do 
uregulowania lasów. f) Do regulacyj i zaprowadze- 
nia polowańia wyższego i niż zego lasowego i pol- 
nego w różne sposoby. g) Do polowania i połowu 
piactwa od największego w drugim razie do najmniej- 
szego, także w wieloraki sposób. h) Do gospodarstwa 
wiejskiego. i) Do drenowania pola, łąk i moczar. 
k) Do składania i lustrowania kasowych i wszelkich 
innych rachunków. 1) Do zastąpienia wójta gminy 
i prowadzenia korespendencyi z urzędami. m) Do 
defluidacyi różnego handlu i przemysłu. n) Do szyb- 
kiego z!ustrowania gospodarstwa leśnego i pol: psze- 
nia. czy to gdzie gleba lepsza z lasową i agrikultura 
pełączona, lub też bez ostatniej z zapewnieniem 209, 
podwyżki (wyjąwszy miejsca, gdzie pokup wcale jest 
niemożębny) i odmłodzeniem lasów z rajwartniej<zeni 
gatunkami drzew. Posiada dekreta pochwały z go- 
spodarstwa lssowego i z budownictwa ; życzy s bie 
wstąpić w prywatne obowiązki jako nadzorca lasów 
lub też jako rządca dóbr z wymagalną kaucyąq, — 
Listy frankowane z orzeczeniem obowiązków oraz 
miernej nagrody, uprasza przesłać pod adresą J. N. 
ostatnią pezta Dolina. Obowiązki z ciągłą siedzibą 
lub też z nader wielką pisaniną połączone, są dla 
niego szkodliwe. Przyjmuje także dozór kamieniey 
lub pałacu. (2308) 


Mając od domów zagranicznych zle- 
cenia na (2343-2-3) 


RZEPAK 


uprasza Panów Obywateli Ziemskich, 
chcących takowy skontraktować, o 
skomunikowanie się ze mną. 


Stanisław Feintuch 
w Krakowie, Rynek główny. 


Nakładem i Czcionkami Drukarni „CZASU.“ 


AB o -aman 8 | 


CENNIK NASION Bains | Douches 
spaiduiących aigaw 204 S04 ita sapiktdań et i dë 


Towarzystwa gosp.-roln. Krakowskiego, 
Ulica Szewska Nr. 207/335/5. 


eaux thermales. gaz acide carbonique. 


złr. 0. 


(Station telegraphique). 
Pres Francfort sur le Me im. 


Les sources de Nauheim, au nombre de sept, toutes remarquables par leur diversité et par leur vertu thé- 
rapeutique employées comme boisson ou comme bains sont salutaires dans les maladies suivantes; 

4. Les scrofules dans toutes les nuances et toutes les formes. 2. Les affections syphylitiques anciennes, les tu- 
meurs gommeuses, lintoxication mercurielle et les paralysies qui en résultent ete. 3. Les maladies chroniques du bas- 
ventre, la dyspepsie, la cardialgie, la constipation habituelle, les hómorroides, Pictera, les hypertrophies du foie, de la rate 
etc.. 4. La plupart des meladies 'de l'appareil sexuel; la stérilité cesse sous Vinflluence des bains ou des douches 
d'eau minerale et de gaz acide carbonique: Les bains de gaz ont un- effet éminemment tonique contre l'impuissance des 
hommes, 5. Les rhumatismes et la goutte chronique, les nóvralgies et en particulier la névralgie sciatique, les hydar- 
throses, la gravelle- etc. 6. Les maladies chroniques de la peau et les dartres, l‘acné, lurticaire,: la psoriasis, Feczema, 
la mentagre, le lichen, Vimpetigo, le pityriasis etc. 7. La convalescence d'affections graves, des contusions‘ et des bles- 
sures est merveilleusement avancée par leffet résolutif et en même temps fortifiant des bains. 

Les sources de Nauheim appartiennent à la classe des eaux salines muriatiques. Elles l'emportent sur 
celles de Kreuznach, par leur limpidité, leur saveur plus agréable et le gaz qui en rend la digestion plus facile; elles 
sont préférables surtout parceque leur temperature de 23, 27 et 299 Réaumur: en permet l'emploi pour les bains sans 
réchauffement ni refroidissement préalable. 

Nauheim joint à l'efficacité de ses eaux les agréments que réunissent les bains les mieux favorisés des bords 
du Rhin. Le Kursaal provisoire, ses salons de conversation, de bals: et concerts, de lecture et de jeux, reunissent chaque 
jour une société choisie. L'orchestre dirigé par Mr. Edmond Neumann et composé de musiciens d'élite, se fait 
entendre le matin aux sources, le soir dans les jardins du Kursaal; les bals et les concerts s'y succèdent sans inter- 


Buraki czerwone pastewne, wiel- 
kie okrągłe, Oberdorfskie szezególniéj 
plenne, garniec cent. 80. . z opakowaniem — 

Buraki czerwone pastewne, wiel- 
kie podługowate, garniec cent. 70. z opa: 
kowaniem 

Buraki żółte pastewne, wielkie po- 
długowete, garn. cent. 70. . . . z opak. — 

Buraki mieszane pastewne, czer- 
wone z żółtemi, wielkie podługowate, gar- 
niec centów 70 s opakowaniem— 76 

(wszystkie te cztery gatunki rosną w połowie 
nad ziemią), 

Marchew pastewna angielska biała, 
zielono-głowiasta olbrzymia, wydająca mar- 
chew do funtów wielkości 8 (garn. złr, 1 
centów 50 +, « fant 1 

Lucerna oryginalna francuzka, 
(medicago sativa), na grunta żyzne, a su- 
che bez opakowania, garniec 3 

Rajgras angielski, (lolium perenne 
tenue) drobnolistkowy, na gazony, garniec — 

Taki sam do zasiewu na paszę, korzec złr. 22, 
garniec 

RRajgras włoski (lolium italicum) na 
dobre grunta, korzec złr. 20, garniec . . 

Rajgras framcuzki (ayena elatior) na 
zieloną paszę, korzec złr. 14, garniec. . — 

Psia trawa kupkowata (daciilis glo- 
me ata), korzec 20 złr., garniec 

Miodowa trawa (holcus lanatus) na naj- 
lichsze gronta, suche, mokre, piaski i torfi- 


86 


76 
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e o o e € iazjł . .: 


H ana Nasi ribółnZk * ruption pendant le conrs de la saison. Enfin les hôtels offrent aux baigneurs d'excellentes tables d'hôte et des restau- 
«i! (mea BER Pk ty. Sza ia 80|rans à la carte. i 
A zaa Aa a PA Nauheim est à 10 minutes des: Eaux minérales: et de Etablissement hydro-thórapique de Schwalheim, 


dirigé par Mr. le Docteur Louis Fleury, Professeur agréé de la faculté de médecine de Paris, ex-médecin en 
chef .de l'Etablissement hydrothórapique de Bellevue près Paris, 


Ouverture des Salons depuis le 1. Avril. 
Trajet de Francført à Nauheim en 55 Minutes. Chemin de fer de Francfort 
; à Berlin. (Mein-Weser ). (2334-3-10) 


pra Bėéringuiera W c. k. uprzywilejowanym Spirytusie koronnym Dra Béringuiera zmię- 


szany jest najdelikatniejszy ulotny Spirytus eterowy z pachnącemi, orze- 
aromatycznó -lekarski 


źwiającemi i wzmacniającemi częściami najwyborniejszych ingredyencyi świata 


roślinnego, jako wyborna essencya, wyszczególniająca się jako szczególna 
(Quintessenz d Eau de Cologne). 


Kukurudza Amerykańska, 
czyli Moński ząb zwana, garniec . . 
Moniczyna czerwona i biała, we- 

dlug cen tsrgowych, 


Nasiona jarzyn z ogrodu szkoły rolniczćj 
w Czernichowie: 

Cebula holenderska i zwyczajna, łut po 15 cen- 
tów. — Hiapusta w 3 gatunkach jako to: 
biała zwyczajna, brunszwicka, czerwona, po 15 c. — 
'©górki w 4ch gatunkach wielkie gruntowe, małe 
wczesne, zwyczajne, angielskie po 18 cent. — IPie- 
truszka 5 cent. — Rzodkiew łat po 10 c.— 
Szpinak szeroko-listny 4 cent. — Sałata na- 
krepiana, szara brisie gecl, szwajcarskapo 10 cent.— 
Fasola orzełkowa lut po 20 cent., — perłowa fant 
po 1 zł. — szparagowa funt po 80 cent.— Groch 
cukrowy wczesny funt 75 cent, i Groch Prince Al- 

ert po 75 cent. funt. 

Nasiona z produkcyi Kleczy- górnej: 

Mieszanka Nr. I. na grunta najlichsze, na moregę 
garncy 8 do 10. korzec 7 złr. — Mieszanka Nr. II. 
na giunta nie zupełnie wynędznia!e, na morgę garn- 
cy 8, korzec 10 złr. — Nr. III. na grunta miernćj 
dobroci, garn. £, korzec 16 złr.— Nr. IV. na grun- 
ta dobro i żyzne, garncy 6 — 8, Korzec złr. 24. — 
Nr. V. na zakładanie łąk nowych lub odnowienie 
starych, garncy 6 — 8, korzec zir. 32. 

Opró:z tego znejdują się na sprzedaż Nasiona pa- 
stewne ztćj samćj produkcyi, ogłoszone osobno ro- 
zesłanym Cennikiem przy „Czasie* i „Dzienniku rol- 
niczym“. Cenniki na każde zażądanie przesyłają się 
bezpłrtnie. 

W razie przesyłki, za Opakowanie dodaje 

się przy każdym garnen po 6 centów— 
od ćwierci ct. 30-- od pół-korca ct. 50. a od kor- 
ca ct. 90 w. a. (2241 - 4-6) 

Listy nadsyłane z pieniędzmi przyjmują się 
tylko frankowane. 


Nowo wynaleziona 


gumi-elastyczna tłustość 
na skóry, 


która w doskonałości o tyle wszystkie in- 


1 — 


woda pachnąca i do mycia, siły żywotne wzbudzająca i wzmacniająca, 
która oraz wyszczególnia się jako wyborny środek lekarsko-zaradczy, jak 
np. w słabościach głowy, w migrenie i bólu zębów. Szklanka Sptrytusu 
koronnego wlana do wanay kąpielowćj, daje lepszą i więcćj wzmacniającą 
kąpiel, jak wszelkie wygotowywania korzennych ziół i kwiatów, a jeżeli 
się w słabowitościach systemu nerwowego nacierania tym uskutecznia, pod- 
wyższa się sprężystość i elastyczność nerwów w sposób cudowny. Od wszystkich ludzi fachowych i konsumentów, jako szczęśliwa 
kompozycya najszczególniejszego rodzaju uznany, poleca się Spirytus koronny Dra Bóringuiera przez swe szacowne własności z wszelką 
słusznoscią jako 

dla domu 


SKACH p. J. Lipschń 
WYM PAHU p. Trager 4- ata, w PRZEMYŚLU 


TARNO 


—, w ? 


ŁRwIi 


ODPORNE PEZZYE 


ne dotychczasowe tłustości przewyższa, że 
nietylko konserwuje wszelkie gatunki skór | : 
i wyroby z tychże, jako to: szory, chomonty, 
powozy, fartuchy, siodła, miechy. rzemienie, 
wszilkiego rodzaju obuwia i. t. d. ale nadto 
podnosi wartość tychże tak dalece, że tłu- 
stość tę do wynalazku pierwszego rzędu 
w tym rodzaju policzyć można, 

Tłustością tą nasmarowana skóra, staje 
się giętką, miękką, a tem samem od pęka- 
nia zabezpieczoną; wsiąkając w pory naj- 
gęściejszej skóry zasklepia się w tychże i 
tworzy jednostajne włókno, przezco żadna 
wilgoć ani woda, chociażby i dłuższy czas 
na nią wpływała, nie przejdzie przez nią. 

Niżej podpisany ośmiela się tem mocniej 
tę tłastość polecić S. P., ile że co do do- 
skonałości i umiarkowanej ceny, wynałazek 
ten przewyższa wszelkie inne tego rodzaju 
wyroby i jąko pierwszy krajowy na szcze: 
gólną zasługuje uwagę. ` 

Zwracam także uwagę miłośników -po- 
lowania, że użycie tej tłustości na obówie 
jest jedynym środkiem od uniknięcia ka- 
tarów i z tego wynikających słabości. 

Główny skład u podpisanego dokąd się 
też pp. aptekarze i kupcy, chcący mieć 
składy komisowe listownie udać raczą; także 
dostać można we Lwowie u pp. apteka- 
rzy: Teofila Pajęckiego w rynku podjele- 
niem, A. Berlinera (dawniej Laneri), Zygm. 
Ruckera (dawniej. Tomanek), i w labora- 
torium chemicznem W. Tepy ulica wałowa 
i w handlu N. A. Boziewicza, w Krako 
wie w handlu Karola Rzący i Józefa Jahna, 
w Bóbrce u J. Czarnika apt, w Bochni 
u P, Niedzielskiego, w Buczaczu u M. Li- 
pschiitz, w Dąbrowej u S. Wętkiewicza apt , 
w Drochobyczu u W. Kleczkowskiego apt., 
w Kołomyi u J. Sidorowicza, w Monaste- 
rzyskach u J Lipschütz, w Przemyślu w han- 
dlu Ed. Machalskiego, w Rozdole u J. Krzy- 
żancwskiego apt., w Rzeszowie w handlu 
Scheittera i Spółki, w Samborze u J. Riedla 
apt., w Sanoku u J. Jaklitz, w Skałacie|P 
u W. Dietz, w Stanisławowie u Tomanka 
apt, w Stryju u Kornbergera apt, w Tar-|| 
nopolu u Ed. Kiernika apt, Tarnowie u J. 
Jahna, w Zaleszczykach u J. Kodrę! skiego, 
w Żółkwi u St. Michalskiego, w zurawnie 
u W Postępskiego apt. 

FEG" Cena puszki mniejszej 50 kr. w. a. 

n»n — większej 85 ny» 

Kalikst Krzyżanowski, 

aptekarz w Żółzwi. 


Proszki Seidlitzkie 
MOLLA, 


wyszozogólnione medalem nagrody na peryzkiój wystawie à 
świata w roku 1855. 


Główny skład do rozsyłania „Apteka pod Bocianem" (zum Storch) 4 
w Wiedniu. 
Cena oryginalnego pudełka z instrukcyą używania 1 złr. 25 ©. w. a. 


Proszki te uzyskały, przez swą nadzwyczajną w najrozmaitszych wypadkach udo- 
wodnioną skuteczność, niezaprzeczenie pierwsze miejrce; i tysiące u nas znajdują- 
cych się podziękowań, ze wszystkich części wielkiego Państwa cesarskiego, dowo- 
dzą najdetalicznićj, że proszki te przy ciągłych zatwardzeniach, niestrawnościach i 
zgagach, oraz w kurczach, słabościach nyrek, cierpieniach nerwów, biciach serca, ją 
nerwowych bólach głowy, uderzeniach krwi, reumatycznych rwaniąch członków, nie- 
$. mniój przy skłonności do histeryi, hipokondryi długo trwającej do wymiot, itp, 

z najlepszym skutkiem używane zostały i najlepsze rezultata okazywały. £ p" 

Przestroga. Dowiedziałem się, że sprzedawane bywają proszki sei 
dlickie wraz z instrukcyą używania, które słowo w słowo podług moich 
Wydrukowańe i dła omamienia Publiczności nawet moim sfałszowanym pod- 
pisem opatrzone są, a zatem z powodu podobieństwa co do powierzchnej 
formy swój, łatwo z moim wyrobem zamieniane być mogą; przeto prze- $ 
strzegam od kupowania tych fałszywych proszków z nadmienieniem, że ka- 
kde pudełko proszków seidlickich przezemnie wyrabianych dla rozróżnie- 
nia od podobnych innych wyrobów opatrzone jest moją marką zastrzegają- 1 
cq, i moim podpisem, a każdy papierek biały jedne dosis: proszku zawiera- $ 

jący, wyciśnięte ma oznaczenie: „Moll's Seidlitz Pulver“ 
i Skład tego Proszku utrzy mują: 


w KRAKOWIE p. Dr. Sawiczewski aptekarz i p. M. Jawornicki, i 


we LWOWIE, p. Piotr Mikolasch ipe . F. Klein, 

w Biały, p. Kólor's aptek. i p. J. Berger— tw Bochni p. P. Niedzielski — w Brzeżanach $4 
p. Józef Śminkowski i p. B. Fadonhecht —w Hóbrce p. J. Csarnik — © Brodach, p. Fr. © 
Deckort — w Buczaczu, p. J. Czorkawski — w Chodorowie p. Z. J. Krynicki — w Cser- 
5) uiowcach, p. J; Różański i p. Ign. Bohnirch — se Dobromilu p. A. Grotowski— tw Dro- 
A hobycsu p. L. Kleczkowski — w Głinianach, p. N. Holm— w Gródku p. A. Tomaszowski $$ 
Ee — m Gwośdścu p. W. Hayder — w Ilussiatynie p. F. Michalówicz — © Jagieluicy p. J. XY 
ję Fischbach — w. Jarosławiu p. J. Rohm — w Kaliszu p. F. Hildebrand — two Kotomyi. y 
o Pe W. Kapformana i p. J. Zachariasiowicz — w Krynicy p. E. Nitribitt — tw Limanowie, $å 
p. A. Miller — w Monasterwyskach, Pp. J. Lipsohitz — w Nasicsy p, A. Mernych — tw No- 
wym- Sączu, p. Kosterkiewioczowa wdowa i p. F. Wojcikowski — w Nowym Targu p. C. 
R Lauer — w Oswigcimie p. W. Polaczok -- w Podgórzu, p. B. Schlesinger — w Przemysłu pp. $ 
F. Gaiłotechka i Byn i p. E. Machalski — w Prsemyślanach p. Bt. Midlecki — w Radossy- W 
nie p. W. Rosch — — to Rosdole p. Edw. Kornberger — w Reeszowie p. J. Bohaitter i tà 
| Spółka — w Samborse, p. Kriegseisen i p. Joliusz Riedl — w Sanoku p. J. Zarewies i p. $g 
Jan Jaklitech — w Sucsawie, p. E. Botozat — w Btaremmieście p. A. Grotowski — {$ 
w Stanisławowie, p. Tomanek, — tw Stryju p. Nuasonblatt — w Swczyrzecach p. J. Pelka A 
— w Tarnopolu, p. A. Morawets— w Tarnowie, p. J, Jahn — w Toruniu p. A. Giełdziński 58 
— w Tyśmienicy,p. Karol Nęcki — w Wadowicach, p. Frano Foltin, p. Bohwarz i p. Heinz że, 
— w Zaleszczykach p. J, Kodrębski — w Złocsowie p. Wolf Korkus. 
Powyższe firmy przyjmują także zamówienia na 


Prawdziwy Olój tranowy z wątroby miętusowój 


najczystszy i najskuteczniejszy gatunek tranu lekarskiego z BERGEN w No” 6 
rwegii. 
Prawdzi ©lej tranowy z w Hak miętusowćój używa się z najlepszym 
skutkiem w słabościach piersiowych 1 płacowych, w szkrofułach 1 w słabości „Rachitis.* 
po adr cierpienia podagryczne i reumatyczne, również jak i ohroniozne wy- 
rza skóry. 
-Kaido flaszka dla różnicy od innych gatunków Tranu wątrobionego, opatrzona jost 
m marką oobraniającą i moim podpisem. A (1887-17) ` 
ena całćj butelki i złr. 80 c. — pół butelki 1 złr. w. a. wraz z in- $ 
strukcyą używania. 


A. Moll, apt. i fabr. wyrobó 


(2306-1-4) 


Dzierżawa Folwarku 


w Okręgu Krakowskim, 
2 mile od Krakowa a */, mili od stacyi kolei że- 
laznój odległego, obejmującego 200. morg or 
nych gruntów, 63 m. łąk, 45 morg pastwisk i 
zarośli, 3 m. stawów, jest wraz z Propinacyą 
każdego czasu do wypuszczenia na lat ośm. 
Bliższe szczegóły w Biórze Adwokata Dra 
Biesiadeckiego w Krakowie.  '(2301--2) 


w Wiedniu N. 562, 


w chemicznych 
POPER ROR r 


t Mieszkaniejetie w Hołodyń: 


: za rogatką Łobzo- 
wską od d. 1go Maja do najęcia. — Bliższa 
wiadomość pod dod L. 58/94 na Piasku przy 
nliey. Karmelickiej, (2310-2-8). 


Władysław Kasp 

zwiedziwszy krajowe i zagraniczne” fa- 

bryki i zawiązawszy z takowemi stosunki, 
założył «BRE 

w Tarnowie na Strusinie. N 269 

wyrób Karet, Powozów, 


Bryczek i Wózków, 
które po najumiarkowańszćj cenie szanownój 
Publiczności, tak ze swego wyrobu, jakotóż 
według u niego znajdujących się wzorów za 
poprzedniem zamówieniem z fabryk dostarczać 

obowiązuje się. 
BĘ" Niemnićj przyjmuje wszelką naprawę, 
ręcząc za spieszne i dokładne tejże uskute- 
cznienie. (1890--16-) 


Un français 
expérimenté se chargerait de VEducation 
physique intellectuelle 
et morale 


d'un ou de deux enfants au plus. Traite- 
ment: 4,000 francs; A. RK. ©, poste 
restante à Cracovie. (2231-3-6) 


Narzędzia Chirurgiczne 
i Aparata Medyczne, 


z kauczuku galwanizowanego i me- 
talowe. 


W Składzie materyałów aptecznych P. Galle w War- 
szawie i w aptece P. Uhrościckiego w Wilnie dostać 
można aparątów do wszelkich operacyj chirurgicznych. 
Aparata służące do opatrywania złamanych rąk i nóg 
(serrebras). Bandaże rupturyczne różnej wielkości 
i kształtu od najprostszych do najwięcej skompliko- 
wanych, suspensorya, pończochy elastyczne od wzdę- 
cia żyl w nogach, klizopompy, łuszowalnie mąciczne, 
Seręg i strzykawki, odciąganie pokarmu, buteleczki 
do karmienia dzieci, taby axustyczne, pessana, Pasy- 
elestyczne, sondy, frrigatory, speculam najnowszego 
wynalazku P. Cusco, pugilaresy z nadrzędsiami dla 
Chirurgów etc. (2249-2-8) 


p aN 


TEATR POLSKI 


POD DYREKCYĄ 
JULIUSZA PFEIFFR A. 


We Wtorek dnia 21 Kwietnia 1863; 
PO NASZEMU. 


Komodya w 2 aktach oryginalnio wierszem przes 
Chlebiokiego-Józefowicza napisana. ? 


Wiesław czyli Wesele Krakowskie, 


Obrazek dramatyczny w 1 akcie ze śpiewami i tańm 
oami, podług Sielanki Beodniśckiegoj. przerobił chr 
Krystyn Ostrowski, Muzyka W. Szlagórskiego. 


Rządzca Drukarni, Antoni Rother, 


